
' L u b l i n ,  ś r o d a  6  l t t t f f o  1 9 K T  r . P z i i  i  s t r o n

LUBELSKA
**  n NIEZRLEZNE P is m o  DEIDOKRRTYCZNE «- «.«>

p. nim i
zadaniem Federacji b. Więźniów Politycznych

Przemówienie Premiera ob. Osóbki-Morawskiego na Koftgresie
N a otw arciu Pierwszego Ogólnokrajowe- : m iasta, naszej stolicy W arszawy, to naj- 

go i Międaynarodowego Kongresu t>. Więź- bardziej w yrazisty symbol męczeństwa na
mów Politycznych niemieckich obozów kon- szego narodu i symbol bezeceństwa i zbro- 
centracyjnych prem ier ob. Osóbka-Moraw- | dni niemieckich.
ski wygłosił następujące przemówienie: I N a długo przed tą  okru tną wojną fa-

Obywatele! Byli więźniowie obozów nie- ( azyzm budował obozy kuźni dla szczerych 
nueckich! I dem okratów i bojowników spraw y wołno-

Pozdrawiam serdecznie w imióniu Rządu ' ścl. Znali je  socjaliści, komuniści i demo-
•dnoścd Narodowej" Was, byli więźniowie 

3!>ozów niemieckich, rozsianych niemal po 
całej Euaople i  W asz Międzynarodowy 
Kongres w Warszawie.

To, że wybraliście za miejsce pierwsze
go swego Kongresu naszą stolicę W arsza
wę, nie je s t dziełem przypadku. Polska w 
tej wojnie a barbarzyńcą hitlerowskim  naj
więcej ucierpiała. Tu, na naszej zie/ni pol
skiej zginęło zakatowanych przez faszy
stów niemieckich, ponad 10 milionów lu
dzi, w tym  około 3 milionów Polaków, 
3 milionów Żydów polskich, cała prawie lu-

kraei faszystowskich Włoch Mussollniego, 
faszystowskiej Hiszpanii gen Franco, pod
bitej przez H itlera A ustrii, wreszcie sa 
mych hitlerowskich Niemiec.

Obóz lewicowó-demokratyczny całego 
św iata, wbrew dążeniom i sym patiom  re
akcji, protestow ał solidarnie, z całą mocą, 
przeciwko zamachom na wolność we Wło
szech, w Hiszpanii, w Austrii, w Niem
czech, przeciwko zam ykaniu w obozach ko
munistów i socjalistów tych krajów.

Obóz lewlcowo-demokratyczny przeciw
staw ił się z całą swoją mocą rozwojowi lu 

dność żydowska krajów  podbitych Europy, szyzmu twierdząc, te  faszyzm to nie tylko 
miliony obywateli ZSRR i licsaie rzesze krępowanie wolności w danym kraju , ale to 
Innych narodowości: Francuzów, Włochów,^ coś więcej — to podpalanie św iata, to  gro- 
Jugoełowiar., Czechów, Norwegów, Duńczy- za drugiej wojny światowej, 
ków, Belgów, Holendrów, A ustriaków  itp. Jakże proroczy a tragiczny był to  głos! 
Tu, n a  naszej ziemi pracowały dniem i j Jakże szybko mieliśmy stać się świadka- 
uocą bez przerwy największe fabryki śmler- j ml zbrodni wojennych i cywilnych krajów  
«i ludzkiej — Majdanek, Oświęcim, Trębiln- faszystowskich z Niemcami na czele,
Ua 1 Inne. Nas* cały k raj, prawie każda! Wy, którzyście przeszli piekło obozów 
Jego grudka ziemi przesiąknięta Jest krw ią niemieckich, którzy patrzyliście na okrut- 
aięczennUrów polskich 1 wielu innych uaro- ne męczarnie w tych obozach W aszych 
*°wodci- j współtowarzyszy niedoli, jakże bardzo mu-

A te  ruiny wielkiego i pięknego n iegdyś' sicie rłenawidzieć faszyzmu, jakże bardzo

musicie kochać największy skarb  człowie
ka cywilizowanego — wolność.

Gdy będziecie radzić na tym  międzyna
rodowym kongresie o braterstw ie między
narodowym, o środkach dla ugruntow ania 
trwałego pokoju, o konieczności całkowite
go wytępienia zarazy faszyzmu, o ochronie 
wolności i dem okracji — wiedzcie, te  cały 
Naród Polski m a d ę  za sobą. Ten Naród, 
który pierwszy s ta ł się ofiarą te j wojny, 
k tóry  się nigdy przemocy nie poddał, który 
w ciężkiej niewoli będąc, walczył bezkom

promisowo *. wrogiem faszystowskim •  
swoje i całej ludzkości wyzwól cnie. Ten 
Naród, który chyba najbardziej ze wszy
stkich nienawidzi faszyzmu 1 tyranii, k tó 
ry  wolność kocha, jako  najwyższy swój 
skarb.

W asza Międzynarodówka prześladowa
nych przez faszyzm, k tóra skupi w szyst
kich więźniów obozów niemieckich — ko
munistów, socjalistów, demokratów, niech 
będzie wielkim przykładem dla Innych mię
dzynarodówek, k tóre m ają ugruntow ał 
trw ały pokój międzynarodowy 1 SMnert 
braterstw o I współpracę między narodami, 
aby tym  razem  słowa „Nigdy więcej woj
ny4* nie były tylko szlachetnym hasłem, 
alo rzeczywistością lep swego J u tra  Ludz
kości.

Niech żyje międzynarodowo braterstw ł 
Wolnych Ludzi!
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2 Gencralneęo Zgromadzenia 0 . 0 .

EAM domaga się wysłania
specjalnej komisji do Grecji

Ograniczenie zakresu produkcji
przemysłu niemieckieffo

IX)NUYN, 4.2. (° ^ i .  w ł.). Sojusznicza m. dziedziny produkcji: benzyna syntety-
Rada Kontroli Niemiec wydała zarządzę- , , ,. , ,  9 ^  czna, kauczuk syntetyczny, duralitmi-
■le, a a  mocy którego cały szereg dziedzin • . . .  ,
wytwórczości przemysłu n ic m i« * "g o  prre- " ,Um' ™ S n-  metaliczny, związki azolo-
ryw . produkcję U,b tc i  podlega ko n tro li.! ° lęŻk' e 0,>rcbiOTki* kn.kowe 1
Kantrola hib żaka* produkcji obejm ują m. rolkowe onw c |CiWe trak to ry  rolnicze.

SZTOKHOLM, 4.2. (P A P ). Rząd norwe
ski przyjął rezygnację Trygve Llo, nowo- 

; obranego sekretarza generalnego ONZ, ze 
j stanowiska norweskiego m inistra spraw  za 
granicznych. Miejsce jego zajął H a lran i 
M anterey Lange. Stanowisko przewodniczą 
cego delegacji norweskiej w ONE obejmie 
norweski am basador w W ielkiej Brytanii 
E rie Colban.

SPRAW A SIEDZIBY ONZ

LONDYN, 4.2. (PA P). Agencja R eutera 
donosi, że przewodniczący kom itetu dla u- 
stalenia siedziby ONZ w Stanach Zjedno
czonych dr Gavrilovic oświadczył, iż pełno 
sprawozdanie komisji zostanie ogłoszone w 
ciągu trzech, a  najdalej czterech dni. Człon 
kowic komisji, k tó ra  udała alę do Stanów 
Zjednoczonych, powrócili już do Londynu.

W NIOSEK K.A.M.
DO RADY BEZPIECZEŃSTWA 

LONDYN, 4.8. (PA P). Agencja Reutera 
donosi, że organizacja EAM zwróciła zlę

do Rady Brapleoactotwa ONZ z wnioskiem 
o w ysłanie npocjalnc\| kom tejt do Grecji 
w oclu zbadania sytuacji I stw ierdzenia, l i  
dem okratyczna w arunki tu  nłe Istnieją, ■ 
te rro r trw a  w daiezym ciągu. Organizacja 
KAM twierdzi, IZ jedynie usunięcie w ojsk 
brytyjskich może położyć krew nlcnoruutf- 
aej sytuacji w Grecji,

Kronika dyplomatyczna
Dnia S hm. dyrektor D epartam entu P o 

litycznego MSZ m inister pełnomocny Józef 
Olszewski przyjął am basadora Jugosławii 
Bożo Kjnmoyica. (PA P)

M inister spraw  zagranic-uiyoh Wincenty 
Rzymowski przyjął w obecności wicedyrek
to ra  D epartam entu Politycznego MSZ «D 
bobrowskiego, charge d‘aifnłres Stasiów 
ZjednoeMmyeb Am. Północnej, Kettb‘a.

jE L iw #

K siądz W Ł A D Y S Ł A W  GORAL
Biskup ly tid a n iy  Meloeń&ki, SuiVagan Lubelski

D o k tó r  F ilo z o f i i ,  L ic e n c ja t  św . T e o lo g i i ,  P r a ła t  D z ie k a n  K a p itu ły  K a te d r a ln e j  L ub., W ik a r iu s z  G e n e r a ln y  -  
A s y s te n t  K o ś c ie ln y  d la  D ie c e z j a ln e g o  I n s ty tu tu  A k c j i  K a to l ic k ie j ,  P r o f .  S e m in a r iu m  D u c h o w n e g o , b . R e d a k to r  
W ia d o m o ś c i D ie c e z j a ln y c h  t ub .. D łu g o le tn i  P r e z e s  Z w ią z k u  K a p ła ń s k ie g o  „ U u ita s"  i  B u d o w n ic z y  D o m u  K się ż y  

E m e r y tó w  w L u b lin ie . G o r liw y  S p o łe c z n ik  i  W ie lk i  J a łm u ż n ik . O p ie k u n  N ie s z c z ę ś liw y c h  i  O p u sz c z o n y c h .
W UjZIFrt ZAM KI; LUBELSK IEG O  i  O RAN1ENBURG A, M ĘCZENNIK ZA K O ŚC IÓ Ł 1 OJCZYZNĘ p o  2 4  la ta c h  K «- 

. , *  a<! ,łN «pstw «» w ty m  5  la t  s p ę d z o n y c h  w w ię z ie n iu ,  z g in ą ł  z im ą  1945  r . w O r a n ie n b u r g u .
N a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e  o d b ę d z ie  si«* w K o ś c ie le  K a te d r a ln y m  d n ia  7  lu t e g o ,  w c z w a r te k , o  g o d z in ie  10. 

t e n  s y m b o lic z n y  p o g r z e b  Z m a r łe g o , D u c h o w ie ń s tw o  i  W ie r n y c h  z a p r n s z ą ją

K s .  D r .  P i o t r  S t o p n i n k ,  W i k a r i u s z  K a p i t u ł )
•  Sc do Y aean fo
K a p i ta ła  K a te d r a ln a  L u b e lsk a  

D ie c e z ja ln y  I s l ą i e k  K a p ła ń s k i  „Y n il  a s"
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SzeleSaa miara1
(Lc Be) Jeu n ą  —  może najw ażn iejszą  

— p retensją  Polskiego S tronn ic tw a L o
dowego do pozostałych dem okra tycznych  
partii jest, śo  udział dałalaeay P SL -u we 
w ładcy nie odpow iada llcaebnośd  I popu  
lurności stronnictw o. K ongres Polskiego 
SlronOfetwa Lodow ego podkreślił tę  rze- 
koutą r o z b id n o a  I p ra sa  S tro n n ic tw a 
zw raca na sfa| uw agę. Cl, k tó rzy  chcieli 
aby K ongres poataoowU w ystaw ienie od 
rębnej listy  w ylłorezej, hyll przekonani, 
l i  w ynik w yborów  d a  podstaw ę do sko
rygow aniu le j rzekom ej n lerów nom ierno- 
śe i m iędzy w pływ am i Polskiego S tronn ic 
lw a Lądow ego a  jego  odziałem  we w ła
dzy n a  w szystk ich  szczeblach. N a K on
gresie  zwyciężył jed n ak  inny  k ie runek ,

Wytyczne polityki zagranicznej
nowego rządu jugosłow iańskiego

BELGRAD (otaał. wŁ). —  Brani.W  K>- |»  
wego rządu jugosłowiańskiego maaaa. T k 

[to oświadczył na, porńedaaniai R ady MSni- 
jstrów , i i  Jugosław ia będzie w  dalszym  cią
gu  współpracowała ze Związkiem RadaSee- 

ikirn zarówno w dziedzinie politycznej ja k  
gospodarczej i ładUrrałnej. W aajenm a 

I stosunki Jugosław ii z B ułgarią i Albanią 
[układają się jak  najlepiej. W ootołnkn cna- 

le uległy również znacznej poprawie to»- 
Isurtki z Grecją. Nowy rząd Jugosłowiański 
uczyni wszystko, co w jego mocy, aby do
prowadzić do rozwiązania spornych kw estii 
granicznych pomiędzy Włochami i  A ustrią,

w dniu wczorajszym  dziennikarzom, iż  w e
dług jego przypuszczeń deficyt budżeto
wy F rancji wyniesie w  roku bieżącym o- 
koło 2 miliardów dolarów. Zdaniem mini
s tra  na polepszenie się sytuacji wpłynąć 
może jedynie nowa pożyczka zo strony 
Stanów  Zjednoczonych, k tó ra  umożliwiłaby 
uruchomienie szeregu gałęzt przemysłu, 
których produkcja przeznaczana zostałaby 
na eksport.

Pożyczka amerykańska
nadzieją Fraacji

„  PARYŻ, 4.2. (Obsł. w ł.). F rancusk i mt- 
k tń ry  widoc znie uieco pesym istycznie • l « | ntotar finansów A ndre PhUippe oświadczył 
zapatruj-.: nr. m ożliwość ko rzy stan ia  z k o -P  
n iim k tu ry  w yborczej, o k tó re j n ie  wia- 
dom o, czy ona w ogóle n astąp i. Jesteśm y 
p rzekonan i, że . działacze, k tó rzy  prze-] 
forsow ali w yczekującą tak ty k ę  w sp ra 
wie w yborów , k ierow ali się rozw ażan ia
mi, podobnym i do n as tęp u jące j analizy:]

Na suk u rs  p rzy  w yborach  m ożem y ty l
ko liczyć ze strony  odłam ów  społeczeń
stw a nie zaangażow anych sym patiam i i] 
ideologią w obozie dem okratycznym , tzn. 
tylko ze strony  anty lndow ych elem entów .
Czy suk u rs  le n ' nie będzie w yrów nany 
przez odejście chłopów  do d rug iej partii] 
ch łopskiej? T a k i rozw ój jest m ożliwy, je 
śli nie praw dopodobny. Czy m ożem y u- 
żyć reakcy jnych  elem entów  jak o  pom oc
ników  przy  w ew nętrznych  spo rach  de
m okratycznych  ugrupow ań? Z k im  się I 
idzie m o le  decydow ać o tym , dokąd  się 
idzie. A m y chcem y przecież iść drogą,! 
k tó ra ' p row adzi do P o lsk i ludow ej. Czu
jemy się pokrzyw dzeni, bo nasz udział! 
ive -władzy n ie odpow iada naszym  w pły
wom w społeczeństw ie. Ale ja k  wygląda-] 
ją te w pływ y? Czy ilość upaństw ow ionych 
lub rozparcelow anych  czyteln ików  naszej 
l,ć.zety może być m ie rn ik iem  wpływów?]
Jest n im  natom iast chłop —  i liezebnośćj 
chłopstw a zrzeszonego w naszym  S tron 
nictw ie pow inna się w yrazić w Ilości po-] 
zycji za ję tych  pracz n a s  w aparacie  p a ń 
stwowym. Ilość chłopów , a  nic czytelni-] 
k&w uanzej p rasy . JeSli sp raw ę inaczej i 
pnatawim y, sostan lem y sam i z tym i ko- 
n iu n k tu ra lay m i czyteln ikam i —  bez chło
pów. Dlatego też n ie  decydu jm y się n a  
odrębną listę |  dążm y do porozum ienia 

• się z pozostałym i p a rtiam i w sp raw ie  
-ozm lara n asze j w spółpracy w  aparacie] 
państw owym ...

Tuk lub  podobnie rozum ow ali cl, k tó -l 
rym  chyba nie chodziło  ty lko  o sw oje j 
stronnictw o, lecz p rzede w szystkim  o P o l- | 
tkę Ludow ą.

N *  z obaw y, że bez P SL  sp raw a re-j 
konstrukcji gospodark i I konsolidacji 
spraw iedliw ego u s tro ju  w Polsce może 
byA problem atyczna, w ysunięto  propozy
cją  w spólnego b loku  w yborezego, lecz z 
elięct n iedopuszczenia do nap ięcia w ©- 
^ r e n t ,  w k tó rym  n ie n ie  je s t b ard z ie j po
trzebne, ja k  organizow anie wspólnego 
w ysiłku n a ra d a . R ozpętanie w ew nętrznej 
w alki nie leży w  In teresie an i chłopów , 
a n i robotn ików , an i p rac u jąc e j in te ligen
c ji. E fek tem  te j w alki m oże być —  w n a j
lepszym  w ypadku d la PSL  —  m iędzy
p arty jn y  kom prom is, do  k tórego  m ożna 
do jść bez n ie j. zaoszczędzając narodow i 
n iepoko ją  —  k tó ry  będzie w  k ró tk im  
czasie zam ieniony pokojem  pod  znakiem  
zwycięstwa dem okrac ji.

Jugosławią. Zdaniem prem iera tobemny 
Jugosławii odnośnie odszkodowań e le  spot
kały  aSĄ dotychczas a  dostatecznym  zdobm- 
mżeniem bo stawny niektórych ooJuazn&Lfcą, 
któazsy zapomnieli o ogromie szdetsceseń do
konanych passe® Włochów i  Nfcuncóm. R s p ł . 
jednak ucsjttż wszystko, alby u zy ek a i o*V 
sSkodowania w  wysoflcońci odpowiedniej do 
poniesionych straż.

rPOO

N i e m t e y  z fem stH !«jP 28
wojenni aa  szubien icy

RYGA, 4JC. (Obsb wŁ>. W  data  wtwd 
m jszym  Trybunał W ojenny w  Rydze t?g- 
dal wyrok w  prooeeto yneciw hó nleodeo 
łdaa zfcTodntyra ana c i j c n j t a  f  
wych nlemieekfch 'i.ehaetnnyeh o  
się nad tndoośełą aywUną i  ,

ni! M azanych n»  k arę W *

Redukcja budżetu powodem nieporozumień
pom iędzy prem ierem  Gonia a armią

PARYŻ (otoeł. wŁ). — p rog ram  nowego 
osądu francaslciego, k tó ry  przewiduje prao- 
prowasłzenlo w budżecie Firancjl daleko 
idących oszcsędnońet 1 ograniczeń je s t po
wodem ni eporroraimlenla pomiędzy p m g h -  
rem  Gcwin, a  przedstawić! el arnl francu
skich Bił zhrojiych. Propozycja Obcięcia, do 
połowy budżetu sił Zbrojnych, k tó rą  prze
dłożył m inister finansów Andre FhtlipIOo- 
mifiji Finansowej Zgrom adzenia Narodo
wego wywołała silny sprzeciw generalne
go inspek to ra. arm ii gon. DeHathra do Oaasl- 

]gny. W  pryw atnej rozmowie prem ier Goutn 
oświadczył generałowi, iż obowiązkiem jo 
go je st wykonywać program  rządu. P ro 
pozycja obdęcia, budżetu arm ii spotyka się 

— m— nmai— sr

skanym l —  531.078,6 ton. W m iesiącu sty-

W y ia ik i  a k c j i
m iadczeń rzeczowych do dn. 25  stycznia

W oj. Ń ląsko-dąbro trsk ie  w y k o n ało  63,8  p ro c . p la n u
W edług danych D epartam entu Swlad- uwzględnionymi w planie terenam i odzy- 

[czeń Rzeczowych M inisterstw a Aprowlza- 
!cjl  i H andlu, s tan  świadczeń rzeczowych 
[w zbożu do dnia 25 stycznia br. przedstaw ia 

iię następująco: województwo w arszaw skie 
[dostarczyło od początku akcji S2.807.4 ton, 
tj. 22,3 proc. planu rocznego, białostockie —

14.940,5 ton (8,1 proc.), lubelskie —  51.199,5 
(31,9 proc.), rzeszowskie —  17.910 (44,9 

|proc.), krakow skie — 21.332 (46,3 proc.),
[kieleckie —  19.844,7 (26,1 proc.), łódzkie —

14.398,9 (39,8 proc.), pomorskie — 04.738,3 
(50,7 proc.), poznańskie — 136.888,8 (52,9 
iroc.), śląsko-dąbrowskie — 13.683,6 (68,8 

proc.), gdańskie — 12.968,3 (40,8 proc.). 
jTereny odzyskano dostatrozyły: (powiaty 

iowoprzySączone) Śląsk Opolski — 18.586,9 
[ton; gdańskie 4.187,9 ton, m azurskie 
;29.761 ton, dolnośląskie — 21.844 ton, Po- 

Zacliodnle — 6.590,8 ton.
Razem  s ta re  tereny  dostarczyły 450.608 

[ton n a  preliminowane 1.141.109 ton, tj. 39,5 
[proc. planu rocznego, łącznie zaś u nie-

p r o c e s u  w  N o r y m b e r d z e

czntu wpłynęło z  terenów sta rych  51.287,3 
ton, razem  zaś z terenam i odzyskanymi —  
66.508 ton.

J a k  z tego w ynika n a  pierwszym m iej
scu tabeli znajduje się nadal woj. śląsko- 
dąbrowskie, k tó re  wypełniło 63,8 proc. ple- 
nn rocznego, n a  drugim  woj. poznańskie — 
52,9 proc., na trzecim  —  woj. pomorskie — 
50,7 proc. planu rocznego.

W  styczniu procentowo najwięcej zboża 
dostarczyło woj. pomorskie — 43,7 proc. 
planu miesięcznego, flośółowo — woj. poz
nańskie, oddając do punktów  zsypu 19.713,7 
ton zboża przy wypełnieniu 88,1 proc. pla
nu miesięcznego. Woj. warszawskie jeżeli 
chodzi o plan miesięczny n a  styczeń, znaj
duje się na ostatnim  miejscu z 3,1 proc. 
planu.

Woj. m azurskie dostarczyło od początku 
akcji 29.761 ton, tj .  najwięcej spośród wo
jewództw nowoutworzonych na terenach 
odzyskanych. (PA P) 

oqo— — r*—~

awicdele

Gała

Jwutępne.

Próbny alarm powodem pogłosek
o próbach odbicia więźniów
LONDYN, 4.2. (PA P). A gencja R eutera 

donosi, że gen. Leroy W atson, kom endant 
policji wojskowej przy Międzynarodowym 
jTrybunale w  Norymberdze, zarządził ootre 
pogotowie, k tó re  spowodowało szereg po
głosek o usiłowaniu odbicia Gocringa i  in
nych głównych przestępców  wojennych. Był 
to  pierwszy tego rodzaju  próbny alarm  od 
początku procesu. Gmach sądu został o to 
czony przez policję w  pełnym uzbrojeniu, 
po czym gen. Leroy W atson w yjaśnił cel 
swego zarządzenia.

SPRAW A RUDOLFA HESS A 
NORYMBERGA, 4.2. (P A P ). Spraw a 

Rudolfa H essa będzie rozpatryw ana przez 
Trybunat W ojenny w  Norym berdze w  po

łowie przyszłego tygodnia. Po oskarżeniu 
brytyjskim  w ystąpi z dowodami oskarża
jącym i prokurator radziecki, talk, t że roz
patryw anie przestępstw  wojennych Rudol
fa  H essa trw ać będzie przynajm niej 3 ty 
godnia.

Mydło „JAWA“ i „PLON"
Doskonałej jakofel Do nabycia w każdym sklepie
L u b e l s k i e j  F a b r y k i  M y d l ą .  L U B L I N ,  P r z e m y s ł o w a  5

P r z e d s t a w i c i e l :  L i t w i ń s k i ,  L u b a r t o w s k a  8
377

Księgarnia
Spółdz. Wydawn. „ C z y te ln ik "

w L n b ltn la
P rz y ję ła  g e n e r a ln e  p rze d s ta w ic ie l-  
■two G łó w n ej K s ię g a rn i  W oj »kow ej 
1 W  o j altow ego I n s ty tn tn  N a u k o w o - 
W y d aw n i czego  n u  o k r ę g  lu b e ls k i.  
P o s ia d a m y  n a  sk ła d z ie !  regulaminy. 
Instrukcja wo|8kowe, książki t  dziedziny 
tochalczna) i wychowanie lizycznsgo. oraz 
wszystkie Inne wydawaiciwa W. L AL W. 
Skład zaopatrzony |esi w większe Ilość!

powyższych wydawnictw, 
przyjmujemy I ekspediujemy każdorazowo 
dowolna zamówienia. Ala prowincję wysy

łamy za zaliczeniom pocztowym.
394

także b eUaą opoasesją w  iernie m nogo  ssą- 
du. Zarówno mVijcftw att tibrpjtiyoŁ (w»*h
rcpntbUkańfSd), Jak ł  m łniśter sżw je rto  
(komunista^, uw ażają ołwktccńe Jjudżetn Ka 
wyspo© nieheąp^ocame. W^potyaĆWi Stótaflh
politycznych mówi się  o  komp®uuitoowy*n 
zała/twleniu ąprsuwy, t#. o rrrmlejmonfta to -
dżeiba arm ii do 75 m3ilasw$?w frasScfiw,, jpô ł- 
czas gdy- pltcrwotny pnoćJckt. pr/zswWywEł 
na w ydatki wojskowe 100 młliar&łw.

Co piszą laai
KONGRES

B. W IĘŹN IÓ W  POLITYCZNYCH 
W  W ARSZAW IE.

W  dnia S-go Łan. rocąpocz^iły się w  Wen- 
|azawio dwudniowe obrady OgóiookrajCTyo- 

Międzynarodoiwcgo Kdngreau b. więżą 
politycznych bitlenowakich obasów 

Jtainctónib-aoyjnyoh. W  axiaa/ u>BS) stcłłejr 
!  Polski, k tó ra  w  czasie śmiertelnych zme- 
|g a ń  z faBzyzmem. była e^snbołem męcosńr 

i nieugiętej walki, n jsd A *  sżę psasA- 
17-bu narodów, k tórych na^epBŻ 

synowie ginęli w  Oświęcimiu, MajdaaUm, 
STretoKnee, Dachau, RmwsatorOck, Orandtm- 
Sbwgu, M authausen, BuchenwaWMe 1 dsie- 
|siąUcach innych aboaćw hlffleacamMch.

p rasa  krajow a I gaae*y gfolensim 
Kongres, poówtooojąe mm eaftjtażj; 

.RzeciąwspoBta"-, w  wrŁ p tJ  
|„KoogreB bratamotwu w waioe“ ptooMZ

„We tcepótoeote w olnych naro td is  
Aeimu trw a ły  pcfrójl, w^detoor 
m eprscrw aneffo LmOMą  n ioffdyi
w  pasiakach, bez uoswfeią w ip tftąo ; 
tcani M ę tn y m  num erom  id fS ttta , 
uratow ani cudom, od ianioroijgm c 
Im ieniem  siedem nastu  
jąe do sum ienia toetatu, ł>y , .s  
nie na ty  oh, M&ray w  nisautasm ej wr(g 
eief robocie usihtją  p o d w a t& p tM ł  
1 chyba nie m a ta k ie j siły, retfrra gso- 
bytaby ©ię sta lekosw aiem o Cwsu t o
m iędzynarodow ej w sp itno ty .

D ozgonne pobratym stw o eadw m gnH  
te  w  obliczu tonlcroi spod a ta k u  m a*  
s ty k i fed t rękofm ią  irrzecrą/wiStutesM  
ogólnoludzkich dątofi. Zw ycięstw o f  1 
t y c z u  e nad fa szyzm em  rmusi poekp 
gnąó za  sobą ostateczne zw ycięstw o  
d u c h o w e ,  po k tó rym  szczęsną otdatr 
nie ślady ideologii niew olnictw a".

W „Dzżemtfeu Ludowym" w aut. J*A
.Męskie braterstw o", M arian KhMcM, 

więzień Oświęcimia n r  31.133, pśeewc

„W spólnie przebyta  dola, mętwe*- 
stw o, jednaki ból ludzki w ięźniów  I 
„HcftHngóW' koncentracyjnych obozów  
fa szyzm u  germ oM M ego, czy  wb^skiega, 
faszyzm ów , sto jących  na usługach mię- 
dzą(narodowego kapitału, je s t gwarów- 
cją, opartą na  m ęskim  braterstw ie, M  
ty lko  w e w zajem nym  w spółdziałaniu  I 
harm onii modna zała tw ić w szye tk ts  
spraw y pokojow e w  zaufaniu . 4 p rzy 
ja źn i i  m ożna rozw iązać ty le  flU d o tą d  
sprzecznych ksteresów  htdZ koid.

P ierw szy M iędzynarodow y Kongres 
W ięźniów  P olitycznych H itle ro w sk i^  
Obozów K oncentracyjnych  —  to  ujazd  
ludzi, k tó rzy  w ydobyli e lf z  dna nb&oM 
ludzkie), z  czarnej otchłani no 
szczęśliw i, te  m ogą oglądać wolni 
w olne slo ics.

I  dlatego t d  na  pew no kongres
dzi zza  ko lczastych  drutów  m usi : 
dzieó jasno  i  stanąć na stra ży:

B Y  N IG D Y JUŻ N IE  BYŁO  W IĘO H t 
W O JN Y l

B Y  N IG D Y JU Ż N IK  BYŁO  W iĘOO). 
P A SZ Y  ZM W  1
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Agreęltf niemiecka a kapitał międzynarodowy
s tr . «

 ̂ lutym .
W łączenie d ra  H jalruwre S chachta d» 

rana 20-ki największych zbrodniarzy wo- 
JeŁsyoh, Budzonych obecni* przed Między
narodowym Trybunatem w . Norymberdze, 
oraa niedawna aresztow ani* -kilkudziesięciu 

iwybteatejszyeh przemysłowców niemiec- 
. Zdaj* się  wskazywać m. ta. n a  to, to  

słędy, popełnione .p rasa  atlantów  po ubie
głej wojnie bi«i będę powtórzona,

-z b r o d n ic z y  w s p ó l n i k
N auka a okresu iBijtttjr  dwiem a w ojna

mi nie poszła w  tao. J e s t obecni* <Sa każ- 
dogo praw i* jawie, że fenpeadnildzm i ag re 
sja niemiecka itf* tj«u> obciąża kierownic
two polityczne a n s  w o jsk o m  Niemiec, lecą 
olbrzymia ozęśś w iny t  odpowiedriałności 

i>a«ia n a  nlmdeoSde sto ry  przemysłów* i 
finansowe, bea poparcia których, ten  wo
jenny t  morderczy .bustneaS” H itle ra  I 
Icampanłi nie mógłby byó zrealizowany.

NAUKA, MINIONYCH LAT 
Ck̂ y. ty le  pisało się osta tn io  o pożyczce 

amerjątońakaąj d la  Wielkiej B rytanii, gdy 
w te j chwili Jearteżmy św iadkam i o sta t
niej szansy św ia ta  w  utworzeniu tak ich  

arunków, w  których ag resja  byłaby nie
możliwa, a  zachowanie pokoju dla ludz
kości byłoby wreszcie zapewnione, w arto  
sięgnąć pam ięcią w  historię niedawno mi
nionego dwudziestolecia 1 przypomnieć so- 
l)lĄ Jak to  się s ta ła  iż pokonane w  roku  
1018 Niemcy, pU  ty lko ż« nie upadły w  
wyniku swej kłębki, ale w  krótkim  czasie 
wyrosły na ta k ą  potęgę finansow ą i  mfli- 
curaą, k tó ra  omal k i nie sapa no w ała nad 
4wiatem 1 ni* w przęgła w swój barbarrytl- 
kl rydwan ludności globu ziemskiego.

OSZUSTWA I  USTĘPSTW A 
Gity w a  IWO reprezentanci alianccy u- 

staim  w  Boulogne sum ę reparacji n a  85 m i
liardów, Schacht, Ratuenau-Stłtosem an 1' 
i półka przeprowadzili natychm iast odpo
wiedni* konsul tac  j* 1 przedstaw ili elabo
raty, k tóre w sw ojej konsekwencji dopro
wadziły do tęgą, t e  ju ś w 6 miesięoy poi 
onferencjł bouloćskiaj należności repara- 
yjn* zostały zredukowane n a  konferencji 

paryskiej do 0# m iliardów m arek. Potem, 
klika baaklerako-przcmystowa, działając* 
ve<fl« śoicśych instrukcji specjalnego gubi- 
Ttu sz taba generalnego, aaozęla sw ą mi- 
-erną g rą  ta fta* *  w kupu ją*  jednocześni* 

•'■•agraaięą nSte* obiekty przem ysłowe 1 
w’a la ty  i A łanntaaito  P ropaganda odpowie- 
dMo nastaw iona o n a  s ta n  w k raju , w yka
zujące rankom i bankructw o Ntemtec, spo 
wodowały to  w  a  IWO nuędsynarodowa 
komisja pad przewodnictwem Charles Da- 
vies‘a  zredukowała ustaloną w  P o ry to  su
mę reparacji o  30 p ra a , anm icjazając an&- 
znle roczna ra ty  reparacyjne, Ale nte k o  

c :*a tym.

R EPA RA CJE
POKRYW ANE Z  POŻYCZEK 

Komisja, chcąc doprowadzić Niem cy do 
nu umożliwiającego płacenie zobowiązać, 

proponowała udzielenie Niemcom pożyca- 
*i w wysokości 800 milionów m arek  zlo- 
tyoh. I  aczkolwiek między rokiem  1024 a 
1932 Niemcy płaciły reparacje, Jest rzeczą 
'‘sną, t e  byty on* pokrywam* s  udsdelo- 
‘ych przez k ra je  alianckie pożyczek. Jeżeli 
*»*»*«» w  o sad ę  ty m  Niemcy zapłaciły 
około 10 m ttted ó w  m arek, to  w tym  sa- 
mym czart* zaciągnięte przez nich pożycz
ał p r y w a lu  i  pufcCuaae, przekroczyły tę  

sumę aaptoooayph sep aracji omal trzykro- 
**** l»a® M IM  pożyć«Jd tz  n igdy ni* to- 
s ta jy  iiiftnuina

*** ŚPOł aSolWhtym, deno- 
— W( i s i z i t Mr t z B kap ita łu  nie- 

kiócy to  W toystUs kombinacje
przeprowadzał, d e n *  * ę  zaufaniem  fl- 
■sM icry  międzynarodowej, ściślej mówiąc 

- ®*ytyjskoam**yltailzteo-lłoł«nderskiej.
KOLA K A RTELI I  KONCERNÓW

K arte l*  I koncerny zagraniczne, powią

K J a c a a w a w M M ^ j  ^
( K o r c s j i o n t i e mcj  a  w ł a s n a )

ekspedycję finansow ą i wojskową Niemi en.
Oto pewna pozycje udzlelanyoh poży-

Ju ż  w  sierpniu 1024 a  N orddeutadw e
Lloyd o trzym ał od tow arzystw a
ożeń „Prudential" milion funtów, W  trsy  
la ta  później kap ita ł am erykański udzielił 

.Lloydowi pożyczki w wysokości 30 milio
nów dolarów, & w z. 19 SS —- 16 i pół m i
liona dolarów, W  roku tym  istniało już w  
Ameryce b ratn ie tow arzystw o LAoydta, m »  
komo am erykańskiej k tó re  było kontrolo
wane przez holding- niemiecki, n a t u r a ln i  
to  tak ich  zakam uflowanych tow arzystw  
niemieckich było Już dosyć dużo t  w  S ta 
nach Zjednoczonych 1 w  republikach po 
łudniowo-am erykańskich.

W e wrześniu 1924 r. niemiecki Kalisyn- 
Ąykat o trzym ał pożyczkę p ry w a tn ą  w  w y
sokości 6 milionów dolarów pracz koaaor- 
cjum  am erykańskie z  Chase N ational Banit 
n a  czele, a  w  rok później 8 milionów fun
tów; n a  oo z ł o i ł y  się 4 insty tucje finan
sowa, s  czego przeszło połowa przypada 
na em isję konsorcjum , kontrolowanego 
przez londyński bank  H enry Schroeder and 
Co., reazta  przez szw ajcarski bank k redy
towy, holenderski bank  Hcpe and CO. 1 
pewien bank szwedzki.

W  dwa la ta  później trz y  wymieniona ban 
Id znowu dostarczyły K alisyndykatowl 4 
miliony funtów. PbżycZka to  była wyni
kiem pierwszej konwencji niem iecko-fran
cuski ej w  . praw ie potasu, zaw artej w  dniu 
10.4 1920 a

I  co najciekawsze, Niemcy w czasie te j 
wojny do a  1941 płacili skrupulatn ie proceu 
ty  od te j długoterminowej pożyczki (3 
proc.), oo stw ierdza „dobrze poinformo
wany" „Th* In re r tc r  Chronicie" z  dni* 
8.10 1943 r. (str. SU

MILIONY DOLARÓW 
DLA „VKRK£NIQTE 8YAHŁWERKK"

I  K RU PPA
A te raz  przypatrzm y się drugiem u k a r 

telowi p i  endecki emu „Yereinigte Stahłwer- 
ke“. Olbrzymie m etalurgiczne przedsiębior
stw a, zatrudniające przed w ojną przeszło 
200.000 robotników, kierowane praes zna
nych m agnatów : Thyssena, Hugenberga, 
Fiioka, Siem ensa ttA , otrzym ało w  roku 
1924-28 k ilka  pożyczek n a  łączną

Równted Krupp otrzym ał « l ta. w  r. 
* * *  am erykańską pożyczkę wSsysokośeć 
lO m aionów dolarów o raz  nm ietase a ożyso-

w  ty m  Okresie <W y tr e s t
B łektrizU art GesetisahaŹ*" e  trzym ał 

S i a n ó w  dolMÓw,
H^ttaoow* pośyoted otosąBtaały ov tn. 

W M *rt«W «"*wa związane ściśle z  -iłbray-

^  , ..... • Lttt*to.
dU  kongresu z  dnh. 26 stycznia 1941 e.

A nkieta t a  Obejmowała praoeało 52 proa, 
przedsiębiorstw: S tanów  BUodnoczor-ych Ą  
W .000 presesfrw, dyrektorów  Ud. W ynik 
ankiety  stoąerdzU. t e  ty tko 2.6 proc. przed- 
stęhiorstw  opowtetetało się przeciw stosun. 
hem  handtowym m  rasie  zwycięstwa U h
lem . Reszto 48 A  proa. była zdania, te  i w y  
ełętewo Ntendro ta* hę(Łl* miało wpływ* 
n a  stosunki hemdłow* , uwędzy S tan an / 

*b«>c7x«ymi a  N iem cam i
W OJENNA W St ółjeRAOA

___W  czasie te j wojr.y, Jak i ubiegłej, kar-
ft)śm kencem am  flłemens Sehuakert W er- toł® t tru s ty  po obu s tro fach  frontu wy
k i  (81 milionów dolarów t, a  berttiteka *-! świadczały sobie usługi 1 robiły iateresyv 
leW rowola m iejska otrzym ała 89 miUcriów i ^  narody walczyły i ^tnęły, na potwter- 

szw ejsarskich t  e s  jnlłionow do- azent<* oxe^ °  b tn te je  d , .a ilość publikacji 
łarów , Okrto M O .oflłoofw  dolarów o trzy- 
RJhly w  a  JÓ30-30 Retatoo-W estftdekie 21a- 
hłady. Elektrymmc. YIAO A  <A cttajsyrńJ 
końcem  aJumłŁiowy; kontrolujący

«wopejtoi«4 produkcji ałusniadwm, *- 
tM FW * 90 nóhoitow dciarów. MOteny o- 

bufy  śląskie, nie mówiąc już *  
tak im  ■mamneto" Jak  I  A  Farben Indu-

P w a  pożyczkami, j  zyskanymi pr-wz f ir 
m y pryw atne a ry  zakłady użyteczności p u 
blicznej w  a  1924, otrzyma} i  skarb  pań
stw a pożyczki w wysokości 230 mUlonów 
dolarów ze S tanów  2gednocmnyeh, Anglii,
S tanc ji, Wioch, Szwecji l Szwajcarii, z  
czego praw ie pcśowa przypadała na kapi- 
ta l am erykańsk i Również t  państwowy 
R ont rai B ank otrzym ał pożycsfcę am ery- 
totoską w  wysokości ISO miHonów dola- 
rów. N aw et kościół katolicki w  Niemczech 
fcorynstal « dość dużych pożyczek, 
lanych przez kap ita ł holenderski

Wedle źródeł statystycznych nleanieo- 
kich, Niemcy otrzym ały w  czasio od 1924-28 , .  
roku przeszło 8 miliony fantów  aztisrltn-! we s le e p ) \  
gówi, (Kuczyński •— ^Americoa Lo&n to  
Germany", n -g ie  wydanie, znane oświad
czenie Schachta z r. 1935, m ateriały  zna
nego voaeyaSaty Lehm an* Buetanteldta i « l>.

T© toż je*t srooumtałe, dlaczego w a  
19*9 przemysłowa produkcja niemiecka x>  
ś ta ta  Bwlęksama o przeszło 40 proo, gdy 
w tym  czasie przem ysł b ryty jski wykazuje 
zwyżkę 16 proc., a  Skaaoja 36 pro*.

DOBRY GRUNT
DLA STANÓW /JEDNOCZONYCH 

N a m arginesie tych p o ftfe ak  w arto  zł-

; am erykańskich 1 innych, m. in. CŁarlapa, 
Qu«ate, Reim ana (Patent* fo r Hitler, N s w  
York, W angard PreaeA, artyku ł w  . I V  
«tosóio“ (  dnia 29.6 1948 z. p i  U. 6. Cob> 
panles charged w ith eeaugdracy.

T ak  to  kap ita ł odędsynarodowy z  Jego 
tru stam i 1 KartcŁami przyczynił  się do *> 
możUwienla niemieckiej agreujL

KARTELE MUSZA ODEJSO 
To też naw iązując do obecną] konfermk 

«(ł Narodów Zjednoczonych w arto  w za
kończeniu zacytować oo powiedział poprze
dnik prezydenta T rum aaa na stanowitSoi 
wiceprezydenta. H enry Wafla**, w  a  m a i  

„Międzynarodowe kartełu, które służył* 
ohciwośoi am erykańsk i^  (Am erican greed). 
I niemieckiej żądzy władzy, m uszą odejść 
(w uat go). K artel* w czasie pokoju «™™»ą 
byś poddane kontroli międzynarodowej) 
przez zwykłego człowiaka. Jak również pod 
odpowiednią kontrolą rządów krajowych. 
N a te j drodze możemy przeszkodzić Niem
com w odbudowie na nawo m achiny wo
jennej w czasie, gdy będziemy spali (whOł

Sądzimy i  m amy praw o wierzyć, t e  sło
wa wiceprezydenta Wallaeeto znajdą echo 
1 zrozumienie narodów zjednoczonych.

Ludwik Kochański

Z  K R A J U
SZEgCIOMILIONOWB NADUŻYCIA 

W W IELUNIU
W końcu grudnia ub. rek u  Powiatowa

K onnsja KontroU Społecznej w  Wlehmto 
przeprowadziła hw tm cję tamteJaaej gar- 
barm, stw ierdzają* duże naftażyria. Na

lustrować, jak  kap ita ł niemiecki byt zwlą-
- ------ —  ------ ---------- ; * am erykańskim  i jak  przychylny kil- u m u , scwierazając duże nnduźyeta. N a eh*

1 »  milionów dolarów przez bankU m e  : maż panował w  sferach praemyriowych a- 'tek  m eldunku komisji, I^rozydium W ato  
ry  kański ,4MMon, Read and Oo.". H enry j m erykańskieh dla Niemiec httlerowskich, wód2klod Rady w ydeiegow ałodU  < w » * » - 
Schroeder London i  holenderski bank Mid- świadczy m. in. ank ie ta , z września 1940 r  12^Li^?dftnłf  3!>r*w y W ielunia apocjaluą 
k to  loatcBzcha m—  „FV,rtnme M a g a r i ^ / “  * p rzed staw ien i WRI?

O d b u d o w a  w s i
Prof. Piaścik komisarzem odbudowy

gospodarstw  będzie uataiona a a  po tr v«*i/n wia^JF
stawi* wniosków Związku Samopomocy ; 2 aw a Nestorowicza, W ładysława Nawroo-

zzTr*..*****w
.U zn ając  szczególną pilność odbudowy .s ię  gospodarstw  będzie ustalona oa pod- 

zdolnoócl wytwórczej gospodarstw  wiej-

t  delegatury B iura KontroU. W  - j .......
k o n tr^ i Komisja W ojewódzka ztwierdzila 
w garbam i nieujawnion* w księgach kaso
wych obroty na *wnę 6 AUtonów zŁ Spra
wa ta  skierowana została do P ro k u ra tu ry

MANIPESTAUY3NY p o g r z e b  
BOJOWNIKÓW

Catorzów uroczyście uczcił pamięć traeeb 
podoficra-ów Urzędu Bezpieczeństwa WtaĄf

akich w pasie walk pozycyjnych nad  Wi- 
ełoką, Dunajcem, W isłą i  N arw ią oraz w 
tych powiatach, gdzie w ystępują spowo
dowane działaniam i wojennymi względnie 
ak c ją  represyjną i osadniczą okupanta zni
szczenia osiedli wiejskich, o charak terze 
masowym. K om itet Ekonomiczny R ady Mi
nistrów  postanowił zmobilizować w szyst
kie będące do dyspozycji środki dla od
budowy tych terenów, a  mianowicie:

1) Kontynuować w rozszerzonym za
kresie budowę baraków  z  przystosowaniem 
Ich n a  cele m ieszkalne oraz n a  pomiesz
czenia dla insty tucji państwowych i  spo
łecznych, tzn. urzędów gminnych, szkół, 
ośrodków zdrowia itp.

2) Zorganizować pomoc dla odbudowy 
50.000 gospodarstw  zniszczonych, a zakwa- 
lifikowanych do odbudowy przez Powiato
we Komisje Odbudowy — po jednym  bu
dynku na gospodarstwo; w  te j liczbie 80 
tysięcy gospodarstw  korzystać będzie z k re  
dytu drzewnego i z k redy tu  w innych m a
teriałach  budow lanych o raz z  kredjytówz

, __ ,  , gotówkowych w insty tucjach kredytowych,
t te  w  różnych holding‘ach z k oncernam i! a pozostałe 20 tysięcy gospodarstw  tylko 
nniecklmi, były tą  drogą, którędy szły j z pomocy w drewnie.
trzym ie aum ft um ożliw iające przyszłą! PorueD państw ow a dla odtato/wującpdh

innymi organam i społecznymi 1 sam arzą- j W świetlicy U. WR  ^ b y ^ ^ ^ b ^ ś d  
dem terytorialnym . Rozm iar pomocy po- prezydenta Chorzowa ob. Polczyka i przed- 
winien uwzględnić możliwości pełnejm  wv- ? awioi<iU społeczeństwa akadem ia żałobna.

^  K **  1 Polegli funkcjonariusze hyii żołnierzami 
walk o wyzwoleni* Polski.
OBCHÓD JUBILEUSZU 3 0 -L R dA  PRACY 

PROF. Z. DRZEWICKIEGO
W dniu jubileuszu 30-lecia pracy wtyrrty-

korzystaaia zasobów odbudowującego ałę 
gospodarstwa, w  tym  sensie, żeby akc ja  
była Jak najbardziej oszczędna I skutecz
na.

o* * * ™ ! * * « , .  s s .* s s & {
terlałów  ogniotrwałych (cegła, pustaki be- | Muzycznej w Kral owi* prof. " ^ f n ą  
tonowe, glina, kam ień ltp.) korzystać będą ; Drzewickiego, odbył się w  Filharm onii K re
ft w yiszych norm  pomocy w m a te ria łac h 1 wiełki koncert a jubilatem  jak*
i , j  ‘ . i solistą. Dyrygowali trze j najw ybitn ie islów
l kredycie, a  naw et s  bezpłatnych przy- ryger.ci krakow scy: Bierdiajew, P a n u fn ta t 
działów niektórych m ateriałów . W itczak. W ykonane zastały Beethov<na •«»

, ,  . . .  koncert o-moł. W ariacje F ran k a  i a m to -
M ateriał drzewny t -ydzlełony zostanie m a Szymanowskiego  ̂ * « « ►

poszczególnym pow iatem  na terenach po- u n t w k RSYTCT  POWSZECHNY T.U.to 
łożonych najbliżej miejeoowości objętych w  GDAŃSKU
akcją odbudowy. O rganizacją wyrębu 1 ] W najbliższych dniach uruchomiony no- ‘ 
zwózki zajm ie się Samopomoc Chłopska w  stanie w  Gdańsku U niw ersytet PowszechnyiTTTP Vu«* r_ł. j__ *_s_■ *'porozumieniu z  innymi organizacjam i spo
łecznymi i samorządom terytorialnym .

U znając szczególną doniosłość te j akcji, 
Kom itet Ekonomiczny Rady Ministrów zle
cił m inistrowi odbudowy powołanie apecjal-

T.U.R. K urs nauki je s t dwiżetnl. t
Rok 1-szy Jest rokiem  wstępnym, a  pro- ■ 

graniem ' swoim stanow i samodzielną c a 
łość. Założeniem jego test podniesienie ogól-' 
nego- poziomu w i e d ^ ^ c K y  
gotowanie ideowe. i

Rok 2-gi zostanie uruchomiony we w rte-- i --- - -  fc* ‘W ioiuc ułi uLiiunuułw we wrw r
nego kom isarza dla odbudowy wsi, którym  j śniu br. N auka będzie prowadzona n a  wy- 
z os ta ł prof. inż. F ranciszek Piaśeik, a  jego działach: 1) Bpółdzielczym, 2) adm inistra-i

3zcżakowski. j 3) tomorządowyna i 4) oświatą-)
‘śHfM. N auk* jcto całkowicie bezpłatna.

zastępcą taż. Przemysław Saozekowskł,
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IUMIIA
Przestępczość wśród nieletnich

II. te in  i zdrow iu 608, uszkodzenie ciału  3 3 0 ,1 być w stosunku do nieletniego stosowany.
W ielką bolączką u nos w Polsce było i i paserstw o 228, przeciw  porządkow i p u b l .! Kodeks postępow ania karnego przew idu-

h k UEn a  p i ^ t t a

Wiejski deszcz
N a przysWe stadia baba-komornica, 
l»l«s aasaczebat w połatanej i 
— Popatną, synka,

jat, tym  bardz ie j obecnie w okresie po
wojennym, b rak  dostatecznej ilości za- 
dadńw  w ychowawczych, k tó re  pozwala- 
yj>y. *by dzieci tru d n e  do prow adzenia i 
'SŚtadtąec w kolizję z praw em , odosob- 
j  od środow iska, w k tórym  się znala

zły, to też prak tyczn ie , najczęściej stosu- 
N «ad zam iast um ieszczenia w zakładzie 

wawcacyiu, dozór odpow iedzialny 
rodaiców; n ie jednokro tn ie  ma to złą stro- 

ę, gdyś dziecko nadal nie posiada do
statecznej opieki, jednak  innego w yjścia
-de ma. Tak samo, m am y niedostateczną Rocznika staV »tyezuego"za 7  I9.W. 
lośćądomów popraw czych i w p rak tyce 

przeznacza się dla nieletnich przestępców  
wien oddział na teren ie w ięzienia, gdyż 

ałsmożliwością jest wypuścić ich z po
wrotem na ulicę, bowiem  po godzinie 
przyprow adzeni będą z pow rotem  na po 
sterunek, p rzy łapani na now ym  przestęp-

608, przeciw  m oralności 100.
Zastosow ano środki w ychow aw cze w 

stosunku do 21.A83 nieletn ich , w tym : 
za przestępstw a przeciw ko m ieniu  17.164 
(w tym kradzież 14.932); przeciw ko ży
ciu i zdrowiu 1.110 (w tym zabójstw  3, 
ciężkich uszkodzeń 145).

Poniew aż okres w ojny sprzy ja rozwo
jow i
procentow o cyfry te n iew ątpliw ie w zro
sły

Dane statystyczne zebrano z Małego

| je  u tw orzenie specjalnych schron 
tym  «elu.

k w :
j * * * * *  < " * * t  »  A * » * ł  » * J >

Dziedzina przestępczości nieletn ich  po- Deaacz kroplam i ró\vnhitk» haftu je
w inna zainteresow ać kobiety, a kobiety 
m atki w szczególności, a i s  make im b y t 
obojętne z kim  się je j  dziecko styka w 
szkole i  poza szkolą, 1 jak im  zabaw om  
się oddaje, b rak  zain teresow ania zemścić

a a  ta j  myknę śetag t m j f y s  ż y c ia --------—

K lata jednak dzień pm-łwnunty ł  zam kalęty 
W dusznej izbie. W iatr nsmuęr bioto, 
gdy pobiegnie** między krxuh1 mięty

'/. i) cli względów, zakłady popraw  Mieliśmy k ilka kobiet na lym stanow isku, 
zm uszone są do przed term .now ego p „ y doclłodzenill w ^ raw ach nieletn ich

zw raca się specja lną uwagę na rozw ój m- 
mysłowy i m oralny  nieletniego. Areszt, 
ja k o  środek zapobiegawczy, nie pow inien

• |XM»
g r a a c iu i ie  i  t a n i o

•rc. 'MłycwBoaiT wawi m i s n a s —

przestępczości, trzeba p rzy jąć, śe może p le ś n ie  na w łasnym  dziecku, bawić się w łopianów wielkich liściach,
poza tym  do czynów przestępczych pcha muszki, eo brzęaa* mad toby
dziecko najczęściej nędza i w arunki ro ' w dniu pogodnym mieniąc się srebrzyłoś*, 
dzinne, gdy dziecko pozostaw ione jest sa- i — Mlule dzień pochmurny, sapłafaauy, 
mo sobie. Im m niej dzieci zaniedbanych , j  <*cpłc słońce oobnle Mię w przedwiośniu 
tym  m niej przestępców  w przyszłości. drnwenem slożym ścieknie a a  łopiany

Adw. ła w ra  M ichałow ska j— by na polach mógł cl ehleb wyroanąó. 
“* * " * .......

Robimy na dra lach

Sukienka dla mojej córeczki

Postępow anie w spraw ach  nieletn ich  
odbyw ać się pow inno w zasadzie przed 
sądem  dia nieletnich, jednakże sądy te, 
ściśle biorąc, nie były przed w ojną wyo 
dręłinioue, ze względu na trudności o rga
nizacyjne. Do roli sędziego dla nieletn ich  
najbardzie j p redestynow ana jest kobieta

uwalniania swych w ychow anków  otw ie
rając w rota następnym  i ko rzysta ją  z
przepisu zezwalającego na um ieszczenie 

ychow anka poza zakładem , roztaczając 
m d  nim dozór. W  m iarę postępów od
budowy k ra ju  i szerzej po ję te j akcji spo
łecznej, musi się znaleźć lepsze rozw ią
zanie i usunięcie tycii braków . O tw iera 

ę tu ta j poie dla działalności tow arzystw  
>piekujących się dzieckiem ulicy i pa- 

‘ronatów  nad nieletnim  przestępcą. Mo
le wówczas udało  by się w yrw ać część 
ednostek niezupełnie spaczonych i p rzy
wrócić społeczeństwu, jako pełnow arto- 
iciowych obywateli. *

Stan przestępczości nieletn ich  ilu s tru 
ją następujące cyfry:

Na ogólną ilość skazanych w r. 1937 —  
'S.036 przestępców  różnego w ieku i płci:, 

-lieletnich —  8.380 tj. około 2 i pól proc., 
w tym chłopców 7.592, dziew cząt 788.

IM* <M«v»cr,yuft<ś w wieku 
Pódeóemy rosantar średni

la t S—4.

40 <&«. wetay (miękkiej, w  taanytn ko
tara*. tąp. roehtostm, róAowe, M ała), tab 
wełny 00 dkg.

Adog: r y t. fa so n : klour,, u jęty  karaa- 
kśem, rękawy — kimono.

dkłtuia idę tylloo * dwóch ceędcdfetaRobot*
prfącMongscto w /g formy. Rękawy nemywa 

•-Me po ich rewnężrzsnęj etawede. N a

G o l n i e m y
■UKBISKS-ii- [ u W

Niezawodny sposób
gotowania ka»zj

Aby kasxa była Meainie eucha 1. jak  to i nią wiew* się po tavdw. (n*. śrwl-
mówi, „krupka od kintpM odstawa ta", I nią potaknie * ty & i Molowe). TTaJeśntkj 

gdyś wtedy tylko je *  dobra -  należy p o  nadrem ta Mę s  obu rtmm. < 4 th n o  
tować Ją w apoućto następujący: na 1 m iń r-» ly  naJebdkdm
kę wypłukanej karucy wziąć 2 takie aame 
mittrJd zim nej' wody. Poeoftć, Zagotować 
pod przykryciem  na dużym ogniu, * gdy 
Aoóć wody anacenie arę anrntajazy, orirta- 
wtć w nuejaae cieple: a  boku pły ty  kucteen- 
“ <U n a  najmniejsesym gamie, lub też po 
proertM w dogrrewacau, Pronasę gżę nie prre- 
raśaó : dogirzewacz bardzo łatwo wrobić.

natabdhów. Po 
Antk emanuja

. , N*l<*iy ntwżnąć cały rendelek a
Środki wychowawcze zastopowano w i jakieś 6— 10 rmmarów sta re j „Ornety Lu

tym  | bełskiej" i schować do łóżka pod podusas- 
I k®. SSa gostełnę karrza będsie ktestnie ugw- 

tWw!ł.pa.

stosunku do 21.004 nieletnich,
Iziewcząt 2.083.

W roku 1938 pozbaw ionych Wolności 
ayło 2.060 nieletnich, p rzebyw ających w 
salg^Młech wyciiowa wozych i p op raw 
czych 1.749 nieletn ich , jek  w idzim y ta 
o tu lm a  cyfra jest w ybitnie m ała w sto
sunku do ilości skazanych nieletnich i 
nieletnich, do k tó rych  sastoeow ano środ
ki wychowawcze.

W edług przestępstw  podział prsedsta-
;1 si»l nastęjm jąco: w 1937 r  na 8.380 

lieletnich za przestępstw * przeciw  mie- 
ńu skazano 6.404 nieletnich, w *>m kra-

TANIE PASZTECIKI.
Zajaussat mięea bierzemy pół kg. phuoek, 

t»w. „leJckicti" wolowych lub cteSęcyoh. OSy- 
gotowoć, praepuóclć praca nraazynkę do 
mięsa, dodać pół moczonej, dobrze wysó- 
ńniętej bułki, soli do smalcu i podsmażyć 
« poprzednio nruiuienlouą cebulką na do
wolnym tłuszczu.

Neetępnie robimy ciasto: na X i pól 
szklanki m leka kib wody bierzemy ł  ja j
ko całe 1 m ąki tyle, aby ciao to było doeyś 
readlcie — jak  na naleśniki. Posolić 1 tak  
wymieszać, by nie było żadnej grudki.

Potem  na dobrze rozgrzaną i wyamano-4/ieT a i Ok ■/.. ____ _ . . , na ooorze rozgrzaną i wyumaro-
11 przestępstw a przeciw  ży- ! w aną Skórką od słoniny htb olejem pat«d-

aie opisanym wyckąi fajwJem, 
■wija etę w rutce, ektariu w rondeŁ u i 
w stawki do dncłiówśd, względnie o irabsa 
etę w  hutecace ta r te j  t  «na*y  «tę na pwteS 
n l  Mada by t  s  powtehMUtam wżyty tk> t*»
g» ośoj.

(iiO ł^ItK L
lyńu bierzem y pół ppoaku

AeAggiem patyoetoiYjen haftujem y gwiwn- 
decsdd w  odmiennym kotarze od koloru eu- 
hŻMśkt.

h o M t  «vo*3«*a*iay od dołu rnducMki, na 
bśerejąc 1*0 ocwek. Gdy robola będzie wy- 
■ośca n a  6 om., n a  końcu każdego rzędu 
nwernUwmy dwa oerka rasom  t tą k  do 
łujńoa Mosza. Poza tym  w  odległości 6 o n . 
(Meraetny pod uwagę wysokość roboty) eo 
fiwwdzicśoia oczek pnm rabiam y S oud ta  hs- 
mon, zw racając uwagę, aby ryż nż« 0uŚM 
*1*. Regulujemy Uońć oczek do pol-nspbnrgo 
nąm  obwodu t*M dziedca i mopoczytiarag 
bobdtę kaivj*ca razem  a rękawami. Po o- 
bydwu stronach karaska dołączamy po
przednio zaczęte rękawy (rytom  20 oesak 
— połowa rękawa, stepadpwn dodawać o- 
czek po jestaym końcu roboty ąż <k> ueąy- 
elauiia f r t jk ą ie  o odpowładożej wyanMb- 
ścd) t precrablam y do końca anboty remwn 
a  góry wymWająe szyjkę oJcręuło bez wy- 
elęola.

IM-ugą część roboty robimy jak pierw-
Do ugotowanie n a  « c t o  m t a H M  ^ *"*ws1̂ *  *>

m  A> Łmycłi kas*, po-wody nieco więcej 
BMwwtf. a ę  dłuAoć gobęje. P w y  tym  pęcak 
pomada takie, nte peset wazystSetch hrtće- 
oy nąpech. Ażeby go wyettintoowud, alo- 
w am y po aag«tqg;awtu p terwezą wodę 1 ca- 
żpwamy kaszę świeżą wodą- Po ugotowa
niu pęcaku i  oeUntsónju go, przejmszejsa- 
m y go p r a »  ineezynkę razem  z pewną Ilo
ścią mięsa. K ogą być do tego  wżyte rów- 
niań p lu c ia  Wb inne Jakieś potftedaiejHze 
mięso. Dodajemy zruro*ct»oaią ęeżulkę, sól, 
ewenitualnic p ie tra  i dobuue mieszamy.

Liście etodkicti kapuwty spsujaamy vwaąż.- 
hiem i zaw ^u n y  w nie w yżąj podany 
fa n a . N astępnie układam y w  garnku go
łąbki. ewentualni* dodajemy konserw no- 
mkłonowyuh i gotujem y do nżelakodcż. Go
łąbki tak ie  aą dobra ł  jeśli w eto iem y pół 
na pół mięsa i pęcaku, to  karmy woale się 
nśe czuje.

Skończoną robotę zeasywamy po je j le 
wej stronie ,1 po rozprasowanki szwów ścte- 
gżem oatyosikowytn haftujem y gwtawBd W 
c&fttetmfSi 5 cm. Dookoła szyfM haftujem y 
wianek gwiazdek.

Wełnę Mb laj*rl{, k tó ra  bodziemy hafto 
wać myksUcę, należy ćkwrnc looJomn, np. 
nietdoóka etdncnka -*• w f t w r o  gwłtiżrUd, 
eaafflrows sukienka —  Mele gwiazdki żtd.

Skład Materiałów
D e t i t y s ł y w .n  j  o l i  

M ik o ła j  l a b a e i r a e k ł  
Łśdż, ił, PlelHtawtln 64, łeMue 16-1-31.

i*ie£f?pgicja włosów zimą
W okresie zimowym, kiedy organizm  

uraz traci dużo energii na zw alczanie 
pnujnikająeego go zim na —  musim y 
zwracać baczną uwagę na włosy, pielę
gnować je  jeszcze troskliw iej niż lutem. 
Musilny poświęcić włosom więcej uwagi i 
.łanuętać o tym, że: skó ra  stów y musi 
oddychać.

Skóra ow łosionej części głowy, pozha- 
vH>aa jest zimą naprom ieniow ania słó- 

-  i świeżego pow ietrza, k tó re  jest 
iorem  przem iany m aterii. Potężny 

:'z>n:iik higieniczny, bakteriobójczy, ja- 
-im jest słońce, może być zastąpiony zi- 

ą»ą sztucznym  słońcem  — lam pą „kw ar- 
«m ą‘‘.

Najw ięcej tracim y włosów w okresie 
zimowym z pow odu złego dopływ u po
wietrza, słońca i odżyw iania, a m ianow i
cie brak  w itam in dostarczanych  latem  w 
poatael aieieu ia i  owoców. B rak  tych

| w itam in w pływ a rów nież u jem nie  aa  wy- 
: gląd i szybkość o d rastan ia  włosów.

A rtykuł ten poświęcam  szczególnie pa- 
- nom, k tórzy  noszą zbyt ciasne i ciężkie 
nakryc ia  głowy, nie licząc się z tym . że 

1 nakrycie tak ie nie ty lko  uciska naczynia 
I k rw ionęśne głowy, ale uniem ożliw ia do- 
I stęp świeżej krw i, co rów nocześnie powo- 
j  du je pocenie się, k tóre prow adzi do nie- 
j chybnego praeziębienia skóry głowy, rap- 
! łownego skurczu naczyń krw ionośnych,
| a la tem  do pozbaw ienia je j m ożności od- 
j żyw iania włosów.
j Należy w tym  w ypadku pam iętać  o 
! s ta re j zasadzie higienicznej: „Głowa zim- 
j na —  nogi gorące", gdyż od nóg p rze

ziębionych rozpoczyna się większoś.Ć p a
nujących chorób nagm innych. D rugą waż 
ną rzeczą będzie sp raw a kosm etyki wło- 

, j 5w, od k tó re j zależy zdrow y w ygląd wło 
i*ów i gęstość.

N iektórzy panow ie postępu ją  w prost 
' lekkom yślnie. Mam na myśli po ranne 
czesanie włosów w ezasie mycia tw arzy, 
kiedy to panow ie przew ażnie m oczą w ło
sy zim ną wodą, a w p arę  m inut później 
w ybiegają na m róz z m okrą głową. Pod 
wpływem m rozu włosy zam arzają. Nastę
puje pncezię^ieszie skóry głowy, zwędze
nie, podczas czesaniu na grzebieniu p o ja 
w iają się pąki włosów.

K ilkak ro tne także zaziębienia 1 na skro 
niach w idzim y ływiojąee m iejsca.

Zam iast zw ilżania włosów wodą, n a 
leży je  ułożyć posłngnjąc się jak ąś do 
brą pom adą lab  olejkiem . P rep ara ty  te 
■naszą być sporządzane n a  sk ładnikach  
Husa azowych podobnych do tych, ja k ie  
w ydzielają gruczoły łojow e akóry. Jeśli 
włosy aą norm alne tub naw et lekko  ttn- 
sle, należy stosow ać środk i odżywcze i 
w zm acniające. Środki odżyw cze będą: po
m ady i olejki, w yciągi ziołowe n a  a lko
holu w zm acniające. Ś rodków  tych należy 
używ ać naprzentinn , np. je d en  dzień  Or 

jlą jek , d rag i datek p łyn  w zm acniający.

Czynić to należy w tym  o**«, aby dostni> 
cjtać włosom nlczhyt jednostronnego  po
żywienia (zresztą tak samo jak  przy od 
żyw ianiu oałęgo organizm u).

Tłuszcz zwierzęcy h ib  roś Kuny zaw ar
ty w ole jku  będzie ochroną skóry przed 
zimnem, aaś ałkphpt środka w zm acnia
jącego —  ogrzeje 1 a ie  dopuści do je j 
przezięb tania

P rzy w łosach tłustych kładę nacisk na 
rac jonalne mycie. P róca m ycia n iezbędne 
jest system atyczna stasow anie środków  w 
postaci płynów, kh \re działa ją  ta n iiy jąo o  
n a  grucnuly ta jo n a . us»>«kićfąjęoo aa ner
wy skóry- W unacn tąjgco  aa  cebulką 
włosa, o raz uzdraw iająca  ua podrażn ioną 
skórę- W łosy bamtao tłuste  aah-ży m yć 
8 razy a a  tydzień w adą dobrać ctapłąą 
m ydło asasi być tecanlece lab  neu tra ln o , 
aawsae nozgotowants apłókiw ać odw arem ' 
z ziół. Jak pakrzyw a, skrzyp, ta ta rak , 
m acierzanka. Nie należy ożyw ać środków  
alkalicznych, k tó re  są szkodliw e dłu suka

włgtłwęj włosa-
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». p. fe. Bp. W ładysław  G oral
Sofragan Lubelski

Decydujemy się ugłosłć tm kt zgonu Bp* 
G on ia . D onodtw  mxędowycfa aa stw ier
dzenia te j bolesnej e tra ły  n ie  m a n i/ 1 praw* 
dopodotonie mleć łeb nie będzłtany. Jeszcze 
w grudnia 1944 r. B iskup pisał a  Oranieo- 
burga do D arhan, de swego siostrzeńca, 
ku. J .  G&łata, kapelana wojskowego, k tó
rego hitlerowscy zbrodniarze przenieśli z 
obozu jeńców do obozu koncentracyjnego. 
Domyślamy się, że Bp Goral zginął m arn ie 
1 bezimiennie, lub naw et został zamordo
wany, być może, w toku  ew akuacji Oranicn 
burga, w pierwszych m iesiącach 1945 r. 
Chcemy tu  dla celów społeczno-wychowaw
czych wywołać we wspomnieniach Jego  
świetlaną, Lublinowi 1 Lubelszczj źnlo ta k  
dobrze znaną postać.

Ks. WŁ Goral, m ianowany dnia 10 sier
pnia 1935 r. Biskupem Tytularnym  Moloefi- 
skim i Sufraganem  Lubuskim , urodził się 
1 m aja  1898 r. w Stoczku pow. lubartow 
skiego. Szkolę powszechną ukończył w Na- 
khtowle, nauki gim nazjalne w Lubartow ie 
I Lublinie. W Seminarium Duchownym w 
Lublinie studiował w la tach  1916—1920, po 
czym specjalna stud ia filozofii 1 teologii, 
uwieńczono stopniam i licencjata teologii 1 
doktora filozofii, odbył w Rzymie 1 F ry 
burgu Szwajcarskim . Święcenia kapłańskie 
otrzynOM w  r. 1920 w Ezymlo, w Bazylice 

. Latcrancusklej, a  mszę św. prym icyjną od
prawił na Grobie 6w. Apostołów P io tra  1 
Pawia.

Wróciwszy w r. 1926 do Polski obejmuje 
-v Seminarium Duchownym profesurę apolo
gety ki i niektórych działów filozofii. Reda
guje Wiadomości Diecezjalne Lubelskie 1 
.>isujo do prasy  katolickiej. Przede wszyst-. 
kim jednak szerzył Królestwo Boże refera- 
bimi, kazaniam i 1 rekolekcjami. Ta dzla- 
alnośś Zjnarłcgo była bogata t ustaw icz
ni.

Wicie- czasu 1 wysiłku poświęcił Bp Go
ral procy społecznej. Od r. 1031 był pre
zesem Związku Kapłańskiego „U nitas“ w 
Lublinie. Tu organizował życie umysłowe, 
ciituralne 1 zawodowe duchowieństwa. N a 
•yra stanow isku pobudował p rzy  ul. Ogro-

wej 12 Dom Ks. Ka. Emerytów, w  któ- 
; m opiekował się starością kapłanów.

Ale chyba najwtęoej zdziałał dla spra
wy robotniczej I miłosierdzia. Już  jako mło 
dzieniec pracował w swej okolicy, szerząc 
.■'wiatę. W  Szwajcarii 1 F rancji zbliżył się 
)o naszych em igrantów , a  w  Lublinie był 
współorganizatorem, wiceprezesem i kape

lanem Chrześcijańskich Ewiąshów Zawodo
wych, Zrzeszeni robotnicy widzieli w  nim 
ojca, do którego przychodzili u nfrtoóiły .on 
zaś organizował tm  balonie d la  dałeal od
wiedzał jo, zasilał finansowo. Biedni, znali 
doskonale drogę do Sem inarium  Duchowne
go, gdzie mieszkał, a  nie przychodzili na 
próżno! F ak tem  jest, Aa Bp Gonił oszczę
dności swych nie umieści1, w  banku *łem-

Jego biskupia nom inacja spraw iła głębo
k ą  sa tysfakc ję oczekiwaniom duchowień
stw a 1 wiernych, a  konsekracja biskupia w 
dniu 9 października 1938 r . była radosną 
m anifestacją kato licką Lublina 1 Lubelsz
czyzny. S akra  biskupia nie odgrodziła go 
od duchowieństwa i  wiernych. N a w izyta
cjach parafii, szkól 1 w  odwiedzinach pół- 
urzędowych Biskup udziela się wszystkim, 
przekazując praw dę i  dobro a  duszy do d u 
szy.

Zaraz po wejściu Niemców do Lublina  
w r. 1939 obchodzi w szystkie św iątynie 
zbombardowanego iwinsta. Z uszkodzonego 
przez bomby m ieszkania swego przenosi się

WynPrWm

ładpŁnm •
któ- 

tbżopada*y
1939 n  .

Ar  wart o u aay  łącznlś a  Bpem Orffynarlu- 
weena Ę u h u am są  w  d a ta  17 Cstopatła J jF f  
r. pod zarzutem  jpom adzenla i ukrywukfci- 
broni w  P ałacu  Błskupka, skazany w  dniu 
27 listopada n a  ta d e t4  został wywlev> ay 
8 grudnia do O nO lH łbi^ga, aby  po u łaska
wieniu ■ k ary  śmierci, odcierpieć tam  v  
celi N r U  karę  dożywetaiege ntęzłoota. 
Po uwolnienia B pa F uhnona w lu tym  1840 
rodm, po wywiezieniu w  sierpniu 1940 r . in
nych księży lubelskich do Dachau, Bp Go
ral przebywa do r . 1945 jako jedyny du

do Sem inarium  Duchownego i tu  zaczyna człowiek 1 kapłan, k tó ry  dla wolne VJi
się skupiać koło niego grupka lublinian 
ze śp. B. Solmtowłczem, prezesem Sądu 
Apelacyjnego n a  czele. Zaczynają myśleć, 
jakby u jąć  w swe ręce rząd  dusz polskich,

----------------oOo-

Stnlsslf? śmierci
Edwarda Dembewskiega
W związku a roesmicą pomaUnta łm  

kjow^kiego przed JM  tafty om a coctnlaą 
tm iestA  *rtartcijra|go «ń>wsm * 
bohaterskiego - urywu 
Denji:<«v*tliic®o ppm 
B5hłtU'Tr 1 Sąbukt uettać * 
gę tego działacza i«rwoJueyJ,Ką«» i  .wrytsttio- 
JP> SósaicM krajowego. ttdwaKf Damtooswald 
był jednym * ascaołnych prawi 
uaaemtarąy w otew d, 
ówcsauiwd irredwMjr a 
wo - wi«oMeiv.irl»wy:n pAsa-rzwn, tj, Ato- 
zotem, taoratyJdam upoJwsanjm (ża^anfijo- 
kiem doiewyny ludawładadwa), łwdacnuU 
Bteratairy, catetySpom, fUcjzcftaja fcuftusy/l 
łP‘yvyki«m liter&ckaa, jr.illwiraoawini n u ito
itf*>!y,ma duetowego. Wu> cawaktejoCtela^ 
tropiony ancickto przez pofflcpHwe włarte* 
iBSboatso był e&utsw ntołoalpeotagt i  a V»- 
chw ytny dla nich. O U esał go  <nhnb mu£k> 
śnoj legendy.

Z tnie)a*, w y  U&aistafauśuB .TOafenzy <
AafiuM odbędą n ę  w azurogu .jiWtwych o- 
Sswkków wBpółeaaanago ™.’i»  ę«VUKy.'»0- 
go w Pokjce, tj. w Wanesawh* jttreM«Wk* 
ŁcvM, Ldblinle i Potnianiu oraa w kłHjq 
m iastach prowincjonalnych (Kłnfce, 7Cu%» 
wice, Torrrfi, Byd-^e-jcet) tUfuftsytac&ń ta l 

chowny diecezji hihflhirOit w OLtaalenbeu- ' JOdwoada Dombowssdege. W ttroory-
'Sofach tych wcsbnlc udśiat w th a rr ib t^

i ___ -e prelegenta znawca <$tckV au to r ' t *
Po zawieszeniu broni w  m aju 1945 r. Bp m u nbtdićw o a .  DembowBiciJU. auany tory*- 

Goral ule dał znaku życia. Tragizm  jego j ty k  ttb-.rarfcl 1 histeryk U tem tury J. B.
biskupiej godności loży, sądząc po Łubku, tóói-y wygtosl w w ynritakoych

. mlojecowośclach dwa odczyty, pośwlęoons 
n a  woluośd, peniboiwułitaKUi; plerwsizy pt»i „W kręgu 

poM dego ruchu rowoducyjmego przed ICO 
ła ty "  1 drugi — .E dw ard  DaraSław^ld'' (o- 
uobowośfi, filozof 1 teoretyk Bpołocssny).

W  Lublinie odcayty odbędą się w śro&ę 
A hatcgo l  cswaatek siódmego lubego o g. 
JV w  sań  Unłweiwytteta KatolkrtCWgo,

w tym , że po roku 
ponad 5 la t był biskupem m  vlnculla. To 
też  ■ dum ą stw ierdzam y: Bp Goral byt

Ojczyzny 1 Kościoła w  Polsce łączni* z bi
skupam i N owowiejskim  W e b m U k lu  1 Ka
załem poniósł ofiarę cierpienia 1 śmierci.

Ka. Z. Guliński

Społeczeństwo Lubelskie ofiarowało
136 tys. złotych na Pomoc Zimową

faunach „Gatzety F irm a  „IKlłwr" —  1 tys. *t„ F ab ry k a  W ag 
Uclivłnw>. (B udr — Ti tw . zł. Oleć. S5W

Przed tygodniem na 
Lubelsldej“ zwracaliśm y się a  apelem  da 
społeczeństwa o  pomoc m ateria lną dla n a j
biedniejszych n a  okres zimowy.

Obeofls mażemy już podać pierwsze re
zu ltaty  zbiórki pieniężnej n a  A kcję Pomo
cy Zimowej. Zbiórka ta  została zorganizo
w ana n a  terenie fabryk  lubelskich przea 
eto.- Bogusławskiego, delegata OK55Z do 
Wojewódzkiego K om itetu Pomocy Zimo
wej. Wiele fabryk, insty tucji 1 stow arzy
szeń zadeklarowało już pewne kw oty p ie
niężne. W edług słów ofiarodawców nic są  
to  jeszcze ostateczne sum y i wiele a  nich 
będzie zwiększone w najWihssym czasie. 
Dotychczas zadeklarowano następujące 
kw oty:

Lubelska F abryka Ouflderitćw „Yerłbas** 
— 7 tys. zł., C entrala Produktów  N afto 
wych — 1 tys. zł., Rzeźnia M iejska — 5 
tys. zł., B row ar , Je leń "  — 5  tyu. zL, Bro
w ar V ettera — 5 tyu. zŁ, F ab ryka  Fftnś- 
ków F renklor —  2 tyu. ŻL, Fartoiarnia 1 
P ra ln ia  Chemiczna Łabęcki —• 3 tyu. e t ,

tlc5:ylnyc>. (B udr 
G o s p d te n s /  Sp. H Mr w L ±  ‘i  * * * * ^  uL  * *  G ~ * r * * y  7
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» A , W  I  w .

9 0 M 4 N S K I W ITO LD
O ia s ł l w H a  gołpodauraM  ]

a  z ł , ,  ob. Lyco- 
toa — 2 Ktarwtaa — Tirzwdec —
3 tyu. aŁ, Zjed nocj u r te  Pr*amy*łn Skóiw^ 
nago —  80 Ayu. sk, B irm a Saw icki «  ęyu 
«Ł, Państw ow a Fttoayka COwmlcasna — -ii 
tya. *Ł, F ab ryka  M aszyn RołnJcayćh 
. ^ I i o e r  — 15 tys. ZŁ, F abryka W hw1 —  
8 tyu. zŁ, Młyn t  KtewAAór — 10 tys. A , 
M łyn —  8  tyu. sŁ, Młyn

tji... ......

Kteiuns — 5 tyu. s t , m m  i  T artak  Parowy 
Plaski — 5 tyu. Uta Monopol Kpłryboubwy 
ofiarow ał 50 tkróW  wOdM, SMMfaeuWhtał -
*w > Oeuhraa Węgłowyj — 20 ton  węgła
po cenie 000 A  es tonę t  2łjwtaoca*sd*>

m d e k h u a w m ^ ^ ro ^ 9ptenjeftnej — pneto- 
nowiło przekazać pewną Ilość Skóry n a  s o 
lówki dla najbtedcłąjnąych.

Jesteśm y praeicontim, ks 1 h a n  
pójdą w AM a  jA m nąjrnń 
m l /

Pierwszy Zjazd
Propagandy

W dnłonh 5-go 1 0-go lutego tor. W oje 
-wćdfśri U rząd JWtarmaąjl 1 łVopagaody 
fum łuje Z-4zy Zjazd Araąiagand/  « a ś t a  
łcua' Jclsrowałków Powlałowyok -OdOtatalter 
łotermocjl ł Propagandy; kćarawMMOw 
kin, o raz kierowników radiowęzłów.

W ołmutaefa ucmetadków jyaadu j w »  
"irktajs się m ta iB ab  prac pmpogumta- 
■wych, ualetywntonta tao, kojpurtadu prany 
C l '  tao.) t, .

i e c y

h. KŁOSOWSKI S 5)

„Klejnoty Buddy"
PO W IEŚĆ  D L A  M ŁO DZIEŻY

- r -  Czy można tu znaleźć jakąś jadłodajnię? — za
pytał John.

— Panowie są głodni, a  ja, mój Boże, nie pomyśla
łem o tym -— biadał poczciwiec. — Byłbym szczęśli
wy, mogąc przyjąć panów u siebie. Moja to n a , FUss, 
tęskni za k rajem —
• —  Dziękują odparł John. «—* Chętnie skorzysta
my * pańskiego zaproszenia. Jest to dla nas zaszczyt!

— W ięc chodźmy!
Pb poru m kurtach byli już w  ustronnym  domu 

uprzejmego przewodnika, gdzie powitała ich serdecz
nie bla^a, szpakow ata pani, do której gospodarz mówił 
rcz po ram ^ ro g n , kochane FH «“, Uśmiechała się ze 
smutkiem, *  g r a c o m .*  Jstf m e m iała w sobie nic 
sztucznego.

Cliłopcy orzećwAwuay «łą kąpśełą, zasiedli do stołu, 
gdzie czekał ju t wyborny, gorący posiłek. Zapytani 
o cel podróży, odpasł], Ae pociąga ich  żegluga i po pro- 

|s tu  chcą zgłębić tę sztokę. Potem udali się na  krótki 
•odpoczynek. Gospodarz zaś poszedł do biura.
‘ Późnym wieczorem wymknęli się z gościnnego domu 1 
*ir W iliam a, by przystąpić do poszukiwań. John sta- . 
nął na straży w cieniu żywopłotu, okalającego „pałac I 
snów", gdy y t s f t i  « M  aśą «ta zatoki, by n u c ić  okiem

na „Mewę", (Lękali u ię  bowiem o jacht). Ak) wrócił 
tek szybko, że to zastanowiło Johna.

—  Nie m a już naszej „Mewy**! —s szepnął Stefan,
ocierając rękawem łzy, spływające po policzkach.
Trząsł się cały,

-— Co ty mówisz, Stefan! «■— syknął John.
—  Nie ma, Johnl 
»T Więc gdzie,’Jo ł _
•— Nie wiem.
Zapanowała ciszo. W  traw ie dzwonił łudernrzes, ■ *  ...________

ogrodu  płynął duszący  zupach róż i  b i a ły *  M t  * w ł»  ^  podał r(^  p rzy jaao low i. S tąd  zrakoczyłł
c księżyc. jo f  obaj n a  przeciw ną stro n ą  W prota a a  dzledzłnteo

Kolce, Jakimi były pokryte krzewy, raniły ciało, jak 
harpuny. Z rąk  spływała krew. Drogę rozjaśniał kaię- 
życ, w kradający się do środka zieleńca.

Minęli żyw opłot Przed nimi wyrósł nagle potężny 
ciur, wznicsioi y z białego m arm uru. Teraz był srebrny 
od b iustu  mi iiąca, płonącego między gwiazdami. Jak 
kryształowa latarnia. „Tam jest pałac isndw~t, srep- 
nął Stefan, wskazując na  ogrodzenia. J i  E l", pomyślał 
Jobm.

Przy pomocy Stefana, Jolm wdrapał się

rezydencji m aharadży. .Teraz poczęli skradać się 
wzdłuż ogrodzenia. Ostrożnie, krok za kraklem. Chro
niły lek bujne, pśęjkpfe strzyżone krzewy t drzewo. 
W  ten aposób dotarli do olbrzymie}, w brązie kniej

wizerunkiem złotego

t— I co teraz zrobimy? —  biadał John.
*— Czy ja  wiem?
*— Zostaliśmy uwlęzientf 
i— Mniej więcej—
' ™ r̂ iyba kpisz, Stłfast? . i bram y wejściowej, owdobłoary wizerunkiem złotego
t l  W?  n4e- M6^ «  w petol* poważała, ale trzeba ^  T u*t«y«nal! « *  otfntanł tym . co dotaraega 

rachować przytomność amyata. .Wole In, ca zlą stało, . f k T V 7
niż tajfun! *  im BSm  <W4rtł*

— Cały plan pograebimyf - ^  .W gAJbt c t t raymfcyo ogrodn etat e r e b r n y ^ ^ ł*
•— Dlaczego znów „pogrzebeeay"? TPta* : JeriteAufy ••*»** W  rhdeft asustał być Wały, leci teras wyĄrawł

już na „Wyepio żółtego m taku*! CbyA D  d  m  wy- •J*'"* ?««n*«k»ą z połączesda «*Ma, srebra 1 bita 
ałaauza? Onmt ta  wiara) , 1 '  * - dej utałenŁ Na froneśa widniał taa stracłis yoh koturnu,

—• Więc mów co mam rcUĆ?  ̂ j •= -r> podtrzym ujących długą galerią, Msgnącą wzdłuż śc».crv
— Musimy przedrzeć się przez kywcphA, praetadrlĆ ! popwecłnanych prostokątam i wiełuaet okien, okołc^,

m ur i wejść do wnętrza „pałacu snów**. Tam m ota Łyd nGch glriaadam ł alabastrowych kwiatów. Ale najwhfk-j 
Elt Patrz, dopiero co dostrzegłem wąską szozełm ą **y m iały w rabie liczne wieżyce, strzelające w
W ejdę pierwszy. Ty posuwaj się ostrożnie za mną! gwiaździste niebo! Całość budynku zdobiły koronkową

Skończywszy to słowu, Stefan począł czołgać się, jak  *tażhy, fOtaflft i por tar  ans m aski 
wąż p r a w  Sbitą, gęstą a ta k * . l a  ta ra  p o d ąż a ł Jo ta *  !<L a. > 4
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K a le n d a r z y k

Agaty
D oroty

WAZKIKI8ZG TELEFONY 
Pogotowie ratunkow e . . . . .  22-73 
Straż ogniowa . . . . » • • •  I 1*11 
Pogotowie elektryczne p rzj Elek

trowni M ie js k ie j ............................... 29-61
W arsztaty wodociągowe i kanaliz. 21-42 
Dyżurny Komendy M iasta M. O. . 23-83

K om isariaty Milicji Obywatelskiej: I  — 
21-91; II  — 24-26; H I — 24-27, IV — 
14-14.

T E A T R  1 K I N A

Coraz lepsze oświetlenie miasta
zapowiada Dyrektor Elektrowni

- - —     * ! czonych tam  lamp

TEATR M IEJSKI. We wtorek (in. 5 lu
tego odbędzie się paemiera „Ziemi nieludz
kiej" de Curieka. Ciekawa treść sztuki, 
znakom ita obsada, nazwisko świetnego re
żysera, interesujące dekoracje alzackiego 
domostwą — wszystkie te czynniki skła
dają się na arcycidk&wą całość sztuki.

Główne role wykonają ulubieńcy publicz
ności: M aria Gorczyńska i dyr. Antoni 
Różycki. Rolę chłopki alzackiej wykona 
E. Erertkiel - Ossowska.

Dekoracje Zofii W ęgielkowej. Opraco
wanie tekstu i reżyseria sztuki spoczywa 
w rękach dyr. Karola Borowskiego.

KINO „APOLLO". Od w torku 29 stycz
nia br. wyświetla wzi-uszający film o trium-jjł 
fującej miłości pt.: „C tekaj na mnie". Film 
o mężczyźnie, który zaginął bez wieści... 
Film o kobiecie,' k tó ra nie uwierzyła w 
śmierć ukochanego... N adprogram : Polska 
Kronika Filmowa.

KINO „BAŁTYK". Od w torku 29 stycz
nia br. po raz pierwszy w Polsce film naj- 
nowazej produkuj! pt.: „Było ich dziewię
ciu". W  roi. gł.: Jack  Lam bert. Nadpro
gram : Polska Kronika Filmowa n r  1/46.

KINO JDOMU ŻOŁNIERZA" od środy 
dnia 30 stycznia, wyświetla codziennie film 
produkcji polskiej p t.: „Mol rodzice roz
wodzą etę'* z Gorczyńską, Andrzejewską, 
Stępownłctai i  Brodniewiczem w rolach 
głównych. N adprogram : Dodatek PK F nr 
34. Początek seansów o godz. 14, 16 i 18.

W  związku z rozbudowywaniem m iej
skiej sieci oświetleniowej, zniszczonej w 
czasie działań wojennych oraz oświetla
niem poszczególnych odcinków ze względu 
na wygodę i  bezpieczeństwo, przedstaw i
ciel „Gazety Lubelskiej" zwrócił się o kil
ka inform acji do dyrektora E lektrowni 
Miejskiej inż. Ostrowskiego.

AL. PIŁSUDSKIEGO OŚWIETLONA
— Panie Dyrektorze, chcielibyśmy poin

formować naszych czytelników o montażu 
silnych lamp w Al. Piłsudskiego, k tó ra  
zdobyła ostatnio sławę nieszczególną.

— Prace są w toku. Obecnie kończymy

BRAKI I  SZKODNICTWO

— Czemu roboty postępują ta k  wolno?
—  Składa się na to  wiele przyczyn. P rze

de w szystkim  brak  m ateriałów, k tó re  z 
trudem  udaje się zakupywać n a  wolnym 
rynku. Następnie znaczna część przewodów 
została zniszczona bądź w czasie działań 
wojennych, bądź też wycięta złośliwie i 
rozkradzkma. To samo można powiedzieć 
o żarówkach. Wlamy wszyscy, że na razie 
rynek odczuwa dotkliwy brak  żarówek. 
Zdobyte z trudnością i zainstalowane ża
rówki uzbrojeni w slupołazy szabrownicy

‘ k radną po nocach, lub pijani m aruderzy 
pośpiesznie roboty na ul. Bonifraterskiej i wystrzałam i z karabinów. W skutek
ul. Sierocej ze względu na b e z p ie c z e ń s tw o ,^  w ytw arzają się łuki w oświetleniu, 
okolic szpitala I rozpoczęliśmy już p n c e w . ^  trudno odrazu zlikwidować i co się, 
Al. Piłsudskiego. Dotychczas dochodzi
św iatło do styku Zygmuntowskiej z Al. 
Piłsudskiego. Teraz zostanie przeprowadzę- I 
ne aż po plac Bychawski. Po zakończeniu I 
tych prac następnym  etapem  będzie prze- j 
prowadzenie oświetlenia na ul. Kowalskiej. |

oqo

rzecz prosta, odbija na ogólnym stanie bez
pieczeństwa.

Czelność złodziei doszła do tego  stop
nia, że skradli z wieży ciśnień samoczynny 
zegar sterujący 1 dziś zapalanie umiesz-

Ł is t ó w  d o  R c d a h f j i .

Czy Ele mii! rozwiązania?
Obywatelu Redaktorze!
M y, niżej podpisani, chcielibyśmy poru

szyć sprawę wyrobów Monopolu Tytonio
wego. W iemy, że to początkow ym  oftnesie 
były znaczne trudności. DziS okres najcięż
szy m am y 'ju ż  za  sobąj a  tym czasem  po 
starem u ogół pracowniczy musi popierać 
produkcję pokątną, albo przepłacać u pry-

handluj<{cy musi zarobić, to czem u akurat 
zarabia na wyrobach mopolowych ta k  nie
współmiernie dużo  t  bogaci się kosztem  
Państwa  i kosztem  ubogiego pracownika 1 

Czy nie m ogłyby być czynione zakupy w  
PM T np. przez Związki Zawodowe, bądź 
toprowadzone kar tk i na toyroby tytoniowe, 
bądź też zw iększona ilość punktów  sprze-

watnego handlarza papierosy monopolowe,  j  dażnych t Jest dużo rozwiązań  i  trzeba
Czemu się ta k  dzieje, że sprzedawca pry
w atny m a ty toń  i papierosy zawsze, oczy
wiście  po eonie w yższej, a punkty sprze
dażne PM T najczęściej nie m a ją ?  I  to ogó
le czemu, tych punktów  jest tak  mało, gdy  
tym czasem  powinny być  u >  każdym  np. 
sklepie spółdzielczym t Jeżeli pryw atny

-oou-

Ze rtu

BOS pokonuje Lublinianki; li:®

ty lko  dobrej woli, ażeby się wreszcie skoń
czył ten kom prom itujący stan, na którym  
traci Państwo  i  obywatel, a  spekulant na
bija sobie kieszenie.

Z poważaniem  
(następują podpisy i adresy)

RosMgrany w  dniu 8 hm. mecz bokser
ski pomiędzy teamem BOS - Grochów a 
WKB Lubliodanką, zakończył eię wynikiem 
10:6 na korayść pięściarzy warszawskich. 
W drużynie warszawskiej w wadze śred 
niej debiutował po sześciu latach przerwy 
m istrz Europy Kolczyński. Właściwie trud
no coś konkretnego powiedzieć o jego wy
stępie, gdyż przeciwnik jego Siemion I po 
pierwszej rundzie poddał się miobraowl, W 
każdym bądź razio można stwierdzić, że 
Kolczyński po odpowiednim treningu będzie 
bezwzględnie najlepszym pięściarzem w 
PoLsc* w  kategorii wagi średniej. W tym  
pierwszym spotkaniu było widocznym, że 
cios jego i sam a siła uderzeń, nie jest na 
;ym poMonaie, oo przed wojną. Jednak jest 
o tylko kwestia treningu, gdyż poza tym  
foSczyńaki zaprezentował się bardzo do- 
rze.
Wtyniki spotkań były następujące: W 

va«tee muszej Pntora fW ar. > wygrywa w 
ilorwszej rundzie przez techniczny k. o. 
z K angariom, W wadze koguciej S iatkow 
ski (Wag.) wygrywa na punkty z B ara
nem. W wodze piórkowej Sobótka (W ar.) 
z powodu nadwagi przegryw a walkowerem 
z Aemlonem TI. W walce towarzyskiej pię- 
śatMB hibclsńci w ygrywa wysoko na punk
ty. W  wadze lekkiej Łukasiewiez (W ar.) 
remkaije z  Choiną. W pierwszej walce w 
wadze pośredniej Majewski (W ar.) nie 
oastrzygnął walki z Gajowiakiem; w dru- 
tioj walce w tej sam ej wadze Nowakow
ski (W ar.) przegrał spotkanie na punkty 
z najlepszym zawodnikiem lubelskim Zle- 
lińakim. W wadze śm ln ie j m istrz Polski

Rzeczywiście spraw a masowej rozsproe- 
daży wyrobów PMT przez prywatnych 
handlujących po • cenach znacznie wyż
szych, jeet zjawiskiem nagminnym i 
krzywdzi dotkliwie ogół konsumentów. 
Proponowane przez naszych Czytelników 

i Europy Kolczyński zwyciężył Siemiona I. jg^-jgj-anle istniejącego stanu, powinno 
W wadze półciężkiej <War.) amier7AĆ do powiększenia punktów sprae-

Maciejewskiego^ ̂   ̂ * ' ‘ ' dąży wyrobów PMT, oraz bacznej kontroli,
W ringu sędziował por Neudang, na czy punkty te  są dostatecznie zaopatrzone 

punkty zaś Galicki. ' w wyroby tytoniowe. (Red.)

trzeba, askhtecznlad 
własnoręcznie. .(

Mamy nadzieję, ie  ewrgicane wystąpię* 
nie naszych włada bezpieczeństwa ukróci 
to  rozwydrzenie.

CORAZ LEPSZE OŚW IETLENIE
— Jeśli chodzi o Elektrownię, to choć 

pracujem y w w arunkach niekorzystnych, 
jednak wiele Już zrobiliśmy. Spodziewamy 
się niebawem z Będzina większej partii 
przewodów elektrycznych, k tó ra  już jest 
gotowa i czeka tylko na transport, oraz 
przeprowadzamy skup żarówek. Ja k  w ia
domo, oświetlenie miejskie czynne jest o- 
becnie przez całą noc. Reszta zależy już 
od innych czynników. My, ze swej strony 
czynimy wszystko, by oświetlenie m iasta 
było coraz lepsze, (ae)

•----- OOO-----T

Z cyklu Ptmszuchuyuli Wykładów 
IIiiiwersyliH;ktf:h

W dniu 3 bm. na Uniwersytecie Marii 
Curie-Skłodowskiej odbył się w ram ach 
pierwszego cyklu Powszechnych Wykładów 
Uniwersyteckich w ykład prof. d- J. Gajka 
pt. „K ultura człowieka pierwotnego”.
* Przedm iotetń odczytu była analiza kul

tu r  zasadniczych tzw. kręgów kulturowych, 
k tó re  po dzień dzisiejszy dadzą się obser
wować na peryferiach kultury  wyższej, 
wśród ludów A m eryki Południowej, Au
stralii, Afryki, Indonezji itd. Są to  tzw. 
ku ltu ry  zasadnicze: pigmejska, tasm ańska, 
bumerangowa, a da le j'ku ltu ry  m atnarchal- 
ne, pasterskie i pałrUurehalne. S truk tu ra  
tych kultur, zespół ich elementów, wykry
wane są w wykopaliskach europejskich pa
leolitu i neolitu. W ten sposób dzisiejsza 
ku ltu ra ludów pierwotnych nawiązuje się 
do ku ltur przedhistorycznych. Nie wyczer
puje to jednak samego zagadnienia, gdyż 
obserwacja współczesnej kultury  europej
skiej wykazuje, że wkład tych ku ltu r w 
wymienionych wyżąj epokach, dotrwał do 
chwili obecnej w postaci rozmaitych prze
żytków, względnie zniekształceń. W ykazuje, 
że więle z instytucji społecznych, wiele wy
tworów kultury  duchowej 1 m aterialnej po
siada bardzo-stary rodowód, sięgający wła
śnie do tych ku ltu r zasadniczych i po
świadcza ciągłość naszej kultury.

1 D R O B N E O GŁOSZENIA | 

i N A U K A  |

KORESPONDENCYJNE Kursy Księgowo
ści. Informacje, Lublin, sk ry tka  pocztowa 
105. 437

Sprzedaż. inafculaSury Gazetowej
O fe r ty  G a z e ta  l ,u b e !ś k u  

Dniał o g łasza li

„ M a k u l a t u r a 44 154

PRAWO MIĘDZYNARODOWE — Mtt- 
kewakiego, H istorię Dyplomacji w /g Iwa- 
nzV:wlcza, Geografię Polityczną w/g \J>- 
tha Kupię, wypożyczę, Kwasowiec 
cin, ‘ rmii Czerwonej 6.:

Szcze- 
476

j P R A C A  J
FOSZUKUJE się rodziny rolniczej na wy
jazd. W arunki dobre. Zgłoszenia ulica 1-go 
Maja n r  4 b m. 9, n  piętro, od godz- -ł-*J 

- - tel. 10 -30. 477do 6-tej po południu

|lIA N D L O W §  . .
WYTWÓRNIA poleca artykuły  kolonialno- 
gpożywcze, słodycze, oraz zakupuje towar 
ry.  W arszawa, Hoża 33, śródm iejska Hur-

300townia. . . .  .
PLACE, domy sprzedaje Biuro Miernicze
go Przysięgłego Pogodzińskiego, Lublin, 
KrakówSkie Przedmieście 59. 458

BA'IT3RIE doskonale, trw ałe, estetyczne za 
zaliczeniom pocztowym, wysyła F abryka 
B aterii „Korzą", P io trków  - Trybunalski, 
Piłsudskiego 23. 44,i
TOTBY PAPIEROW E,” 75 kg. poczwórne, 
m akatki, pocztówki, firanki papierowe, o- 
raz  m ateriały  piśmienne, poleca najtaniej 
Ludwik Jasiński, Łódź, Nowomiejska 10, 
tel. 129-85. 474

K U PIE wózek głęboki dla bliźniąt. Zgło
szenia Słoneczna 17, tel. 30-90. 473

KUCHENKI? kaflową z dachówką, łóżko 
żelazna sprzedam. Olejna 7 (sklep). 471

MASZYNĘ A dlera szewską łątkową sprze
dam. Lubartow ska 32, m. 41. 470

BU FET kolejowy na stacji Mołycz sprze
da: beczki od .piwa na kilkaset litrów, kran 
i wózek czterolŁołowy, nowy. 462

i ZGUBA |
ZGINĄŁ pies, foxterier szorstkowłosy, w a
bi się Bob, lewy bok ozam a lata. Posiada
łem 8 lat, jeszcze ze Lwowa, proszę wia
domość, wynagrodzenie, Szopena 28 m. 9.

454
UNIEWAŻNIAM zagubioną k a rtę  reje
stracyjną, wydaną przez RKU Tomaszów 
Lubelski na nazwisko Skrobana W ładysła
wa. 472
UNIEWAŻNIAM zagubione dokumenty: 
kennkartę wydaną przez Zarząd Miejski 
m. Lublina oraz zaświadczenie palenia w 
kotłach parowych na nazwisko K afary 
Antoniego. 468
UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenty: 
zaświadczenie wojskowe, wydane przez 
RKU Lublin - miasto, oraz zaświadczenie 
lekarskie na nazwisko Morawskiego Kazi
mierza. __  _________ 4?®
W DNIU 23.1.46 r. została skradziona le
gitym acja oficerska na nazwisko kpk Sob- 
czyńakiego Mieczysława. Uczciwy znalaz
cą proszony jest o doręczenie takowej pod 
adresem  DOW VH —  Kwaterm istrzostwo.

RATLEREK czarny przybłąkał się, do ode
brania ul. 6w. M ikołaja 8 m. 5 a. 464

UNIEWAŻNIA się zagubione dokumenty: 
książeczkę legitym acyjną wydaną 1930 r. 
przez U niw ersytet Poznański na nazwisko 
Anna Babiejczykówna i  legitymację stu
dencką, wydaną w roku 1945 przez Uni
w ersytet Poznański na nazwisko Anna J a 
rocka. 461

R Ó Ż N E  1
PSYCHOGRAFOLOG „Martyna", darem  
jasnowidzenia przepowie każdemu jego wy 
darzenia żyoiowe, wypisując dokładny in
dywidualny horoskop, poda szczęśliwy nu
mer i okres czasu gry  loterii klasowej. 
Podać datę urodzenia, pytania, załączyć 21 
zł, zadatku. Odpowiedzi za zaliczeniem. Ad
res Kraków, sk ry tka  pocztowa 475. Ogło
szenie w ydąć, zachować. 204
WSZYSTKO DO FOTOGRAFII przyśle na 
jnlejsce fotoam atorom, zawodowcom FO
TOGRAFIKA, Ignacy Płażewski, Łódź, ul, 
P iotrkow ska 132. 301
EGZYSTUJĄCY od 19£0 roku Zakład Hy
drauliczny Zygm unta M&łyszki, K rak  
Przeam . n r  S4, tel. 41-36, polepa roboty 
wodne i kanalizacyjne oraz napraw y u- 
rządpeń zdrowotnych. 429

WYNAJMĘ w okolicy ul. Szopena przy 
rodzinie pokój umeblowany z wygodami. 
Zgłoszenia kierować do Adm inistracji „Ga-i 
zety Lubelskiej" dla „Bohrze zapłaci". 467

POSZUKUJĘ pokoju elegancko umeblowa
nego. Cena obojętna. Zgłoszenia w dziale 

463 ogłoszeń „Gazeta Lubelska". 469

R edakcja l  A dm inistracja Lublin, ni. 8 Maja 4, teł.: R edaktor naczelny 33-60. S ekreta .*  odpow . 26-59. S ek re ta ria t R edakcji 21-08. R edakcja nocna 13-44. Dy
rekc ja  36-40. B uchnfteria 25-88. W ydz. O rganizacy jny  36-38. K olportaż 35-85. E kspedycja 25-64. D ru k a rn ia  25-65. K sięgarnia „C zytelnika1* 25-87. Rękopisów 
R edakcja n ie  zw raca. P unk ty  przy jm ow ania  ogłoszeń: 1) A dm inistracja „Gazety L ubelskiej", 2) K sięgarnia „C zyteln ika" K rak. Przedro. h. 8) D ru k a rn ia  u l-J a 

m ajska  24. 4) Kiosk — Bychaw ska 67. Za treść ogłoszeń R edakcja nię odpow iada.

Spółdzieln ia .W ydawnicza „C zyteln ik". Drukarnia n r  1 Śpółdz. W yd. „Czyteinik** w L u b U u ja ^ v  A —3952 R edak to r naczelny: H ipolit Botestaw ski.




